ED 23. 033 69. 0.60 8% 4, — T es 


em AT JUN sA (NĄ _/ 


Mależytość pocztowa opłacona gotówka. Kraków Lwów Poznań -Warszawa —Łódź Cena egz. 30 groszy. 


Nr. 26. 


BA 


PODWAWELSKIE 


REDAKCJA I ADMINISTRACJA 


„26. ____ Słąsk Częst: Częstochowa —Piotrków —Wilno 24 czerwca 1934 r. 


EL 


TYGODNIK BEZPARTYJNY 


/ 


Rok VL 


CENY OGŁOSZEŃ 


PRENUMERATA: miesięcznie 1'35 zł. 
kwartalnie 4*00 zł. — półrocznie 8*00 zł. 
rocznie 16'- zł. 


75 groszy 
50 


Kraków, ul. Stolarska 6, tel. 110-18. kronika” S ik Ok 
KONTO CZEKOWE P. K. 0. NR. 409-580. Zwykle | ar 4 Diria 
„PAMIĘTAJ, ŻE JESLI COKOLWIEK KUPUJESZ U ŻYDA LUB SPRZEDAJESZ ŻYDOWI, DAJESZ MU ZAROBEK I TYM ZAROBKIEM 


Ostrzeżenie. 


POWIĘKSZASZ MAJATEK ŻYDOWSKI A ZMNIEJSZASZ NASZ MAJĄTEK POLSKI. 


99099009990909990990090009000909090909099900090009009090004 


Wobec zdarzających się nadużyć na szkodę naszego wydawnictwa, niniejszem unieważniamy 
A dniem 15 czerwca br. wszysthie upoważnienia z pieczątką Administracji „Hasła Podw.“. 
o inKasowania kwot, należnych wydawnictwu za kolportaż, prenumeraty lub ogłoszenia upo- 


Ważnieni są tylko ci przedstawiciele, key się wylegitymują upoważnieniami z podpisem wydawcy „Hasła Podw." i pieczątką Red 


szelkie wpłaty, uskutecznione po dniu 15 czerwca br. osobom nieposiadającym należytych legitymacij — 
Wydawnictwo „Hasło Podwawelskie" 


Eh 


Burzyciele świata. 


raków, 19 czerwca. 
Odpowiedź uz kardynała Kakow- 
lego, dana rabinom, którzy udali 
SĘ doń z memorjałem, zawierającym 
zaj oskarżeń młodzieży polskiej i 
Olskiego antysemityzmu o „gwał- 
"GR „napady“ — podziałała na ży- 
dów jak zimny, a tak potrzebny w 
anym wypadku, tusz na rozpalone 
Blowy rozbrykanych synów Judy. 
Odpowiedź ta wywołała konster- 
„ieję w obozie żydowskim, a kiedy 
$ jTzeszło pierwsze wrażenie, posypa- 
Się oskarżenia i głosy krytyczne z 
“inych stron. 


Sąd okręgowy w Krakowie. 
Wydział III Karny 

Dnia 8. czerwca 1934 r. 

UI. Pr. 97/34. 

— okręgowy Wydział JII w Kra- 
i Owie na posiedzeniu niejawnem w 

Miu dzisiejszym po wysłuchaniu 
„Miosku Prokuratora Sądu okręgo- 

€go w Krakowie wydał następujące 

postanowienie: 
ge Zatwierdza się po myśli $$ 489, 
` 8 austr. proc. karn. zarządzoną i 
Ykonaną przez Starostwo grodzkie 
k Krakowie dnia 5. czerwca 1934 r. 

Onfiskatę czasopisma Hasło Podwa 
y skie Nr. 24 z 11.czerwca 1934 r. 

Dowodu treści: 

y? artykułu zamieszczonego na 
yovie 3-ciej zaczynającego, się od 
taty „Z frontu“ do końca wraz z 
ę Ulem, albowiem treść tego arty- 

„łu zawiera znamiona występku z 
Pt 154 § 1. K. K. 

2) artykułu zamieszczonego na 
A pnie 5-tej zaczynającego się od 
ii „Do społeczeństwa Warszawy'* 
b, końca wraz z tytułem, albowiem 
hp ŚĆ tego artykułu zawiera znamio- 
p ystępku z art. 156 K. K. 

1. Zakazuje się dalszego rozsze- 

ia skonfiskowanej treści powyż- 
$ Ch artykułów, a zakaz ten ma być 

Szony w przepisanej formie w 
Ngiższym numerze czasopisma 
© Podwawelskie i w Dzienniku 
owym. 
„Bi Cały nakład skonfiskowanego 
R ma być zniszczony. 
R. Zewodniczący Dr. Hubl w. r. 
kę Ob S Sądu okręgowego. — Proto- 
togs t: Kobylarz w. r. — Za zgod- 

= sekretarz (podpis nieczytelny). 


.. 


Jesli chodzi o sjonistów, to ci na- 
brali wody w usta i ani mru-mru. Nie 
dziwnego, nie mają się przecie oni 
czem chwalić, z ich to bowiem inicja- 
tywy doszła do skutku ta wizyta i 
oni — całkowitą za nią ponoszą winę, 
że usłyszeli prawdę.  Konsternacja 
więc wśród sjonistów jest najwięk- 
sza. 

Pierwsi skomentowali wizytę rabi- 
nów u ks. kard. Kakowskiego orto- 
doksi z pod znaku „agudy”, którzy 
w 'Jidiszes Tugblatt' tak sprecyzo- 
wali swoie stanowisko: 

„Delegacja związku rabinów do 
wizyty u kard. Kakowskiego zorga- 
nizowana została tylko przez kierow- 
nictwo biura związku rabinów, które 
przedtem nie porozumiało się z przed 
stawicielami społeczeństwa  żydow- 
skiego. Pozatem, jak wynika ze spra- 
wozdania Katolickiej Agencji Praso- 
wej, ksiądz kardynał rozpoczął swą 
odpowiedź od słów: „Wobec tego, 
że w prasie ukazały się wzmianki o 
wizycie panów rabinów u mnie i o ce- 
lu tej wizyty“... co dowodzi, że dru- 
ga strona już się zmobilizowała i 
przygotowała do odpowiedzi. Nie 
można mieć o to pretensji do rabi- 
nów, ale można mieć pretensję do 
dra Langlebena, który za wszelką 
cenę chce być „wielkim politykiem“. 
To jest rzecz. która musi być surowo 
ukarana. P. Langleben sobie za wiele 
pozwolił. Z wiarygodnych źródeł do- 
wiadujemy sie, że inicjatywa inter- 
wencji u kardynała nie pochodzi z 
kół rabinicznvch, powstała tylko z 
inicjatywy dra Langlebena, który 
chciał pokazać. co potrafi. To było 
naszym obowiazkiem stwierdzić“ — 
kończy dziennik żydowski. 

Jak przed wizytą rabinów u kard. 
Kakowskiego i przed złożeniem me- 
morjału, żydzi zachowali stanowisko 
wyczekujące, spodziewając się mo- 
że przychylnego stanowiska episko- 


patu katolickiegow Polsce, tak po wi 
zycie odrazu wszyscy naraz zaczęli 
mówić. Gdyby odpowiedź ks. kardy- 
nała wypadła inaczej, może spiecio- 
noby rabinowi drowi Langlebenowi 
wieniec zasługi, ale, że stało się ina- 
czej, stał o n się kozłem ofiarnym 
wszystkich organizacyj żydowskich. 

Przysłowie powiada, że,.prawda w 
oczy kole. Sprawdziło się to właśnie 
tym razem bardziej, niż kiedykol- 
wiek indziej. Verba veritatis, praw- 
da wypowiedziana wprost w oczy 
społeczności żydowskiej przez wyso- 
kiego dostoinika Kościoła Katolie- 
kiego w Polsee — jest wprawdzie bo 
lesna, ale też nie z niej uiąć nie moż- 
na, choćby się może chciało. 

Któż to bowiem uprawia propa- 
gandę bezbożniczą w Polsce, kto u- 
prawia komunizm, kto dokonywuje 
tysiącznych oszustw na szkodę skar- 
bu państwa, kto rozbija rodzinę, ruj- 
nuje ład i porządek społeczny, kto 
trudni sie handlem żywym towarem 
i narkotykami, kto szmugluje, upra- 
wia lichwe, wprowadza do życia pol- 
skiego metody destrukcyjne i rozkła 
dowe? — ŻYDZI — I TYLKO ŻY- 
DZI. 

Oni sa tym elementem rozkłado- 
wym, który już we krwi ma to wszy- 
stko. co narody aryjskie uważają za 
zło i podłość. 

I niema żadnej nadziei, aby się to 
bodmieniło i napewno nie odmieni się 
to nigdy, dopóki żydzi znajdować 
sie będą w rozproszeniu między na- 
rodami aryjskiemi. Żydzi na zawsze 
zostaną wierni swoim własnym, spe- 
eyficznym prawom „przekazanym 
im przez ojców i przechowaniu w 
swych sercach nieprzebłaganej nie- 
nawiści do wrogów i nieprzyjaciół 
Izraela, do chrześcijan”. 

Odpowiedź kard. Kakowskiego wy 
wołała istna burzę wśród żydów: 
wszyscy powołani i niepowołani dzia- 
| m: szyne... 


|w Afganistanie ich nie chca, 


Rząd afgański wydał ostatnio u- 
stawę, na mocy której żydzi tamtej- 
si pozbawieni zostali obywatelstwa 
nfgańskiego. 

Wszystkich żydów, zamieszkałych 
w stolicy Afganistanu, Kabulu, we- 


zwano do zwrócenia policji dowodów 
osobistych. Konsulowie afgańscy w 
Londynie i Berlinie otrzymali pole- 
cenie odebrania paszportów żydom 
afgańskim. W Afganistanie mieszka 
około 5.000 żydów. 


nie będą przez nas 
Kraków, Stolarska L. 6 


łacze żydowsey zabrali głos w spra- 
wie tego utymowanego aktu oskar- 
żenia. Osławiony rabin Schorr, po- 
seł Thon, rabini, adwokaci, publicy- 
ści w rodzaju Słonimskiego, posło- 
wie — słowem cała żydowska klika 
umysłowa dzień po dniu trąbi, tłu- 
maczy, usprawiedliwia i milczkiem 
szczuje na kard. Kakowskiego; dru- 
kuje inwektywy, „przypomnienia“, 
„uwagi“, przykłady... 

Rozpętano dokoła tej sprawy walkę 
gwałtowną i namiętną, wrzaskliwą i 
hałaśliwą. Powołano do obrony ży- 
dostwa i do zbijania ciężkich oskar- 
żeń ks. kard. Kakowskiego najtęższe 
swoje mózgi. najtęższe pióra i najteż 
szych swoich gardłaczy. Wykorzy- 
stywuje się najdrobniejsze wydarze- 
nia, preparując je na wodę dla wła- 
snego młyna. Zaangażowano nawet 
do pomocy bawiącą właśnie w tym 
czasie w Polsce p. Irene'Harand z 
Wiednia. Zarzuca się Kat. Agencji 
Prasowej przekręcenie tekstów, poda 
nie tych szczegółów przemówienia 
ks. kard. Kakowskiego, które żydzi 
zaliczyli*do „prywatnych“ i nie spo- 
dziewali się, że ujawnione zostaną. 

Lecz to wszystko nie zmieni bynaj 
mniej faktycznego stanu rzeczy, nie 
zmieni tej prawdy niezbitej, posto- 
kroć stwierdzonej,  umotywowanej, 
prawdy jedynej, że żydzi są tym 
czynnikiem  rozkładowym. który 
niszczy, burzy, podkopuje, rozsadza. 
i niweczy, że ta ich robota rozkłado- 
wa wymierzona jest przeciw chrze- 
ścijaństwu i przeciw narodom aryj- 
skim. 

Cała polska prasa stwierdza to je- 
dnogłośnie bez różnicy poglądów po- 
litycznych. Nawet najumiarkowań- 
sze organy prasowe, które traktowa 
ły dotąd żydów z dużą przychylno- 
ścią, po odpowiedzi ks. kardynała Ka 
kowskiego nie szczędzą żydom gorz- 
kich uwag i wyrzutów. W tej sprawie 
opinja społeczeństwa polskiego oka- 
zała się, jak nigdy, jednomyślną. 

A. rabin Thon, jakby dla odwró- 
cenia ogólnej uwagi od tego zagadnie 
nia dnia, jakby pragnąc natchnąć 
swoich współwyznawców wiarą 
w lepszą przyszłość, cytuje owo sła- 
wne zdanie talmudyczne, tak bardzo 
cechujace ową bute synów Izraela i 
wiare w panowanie nad światem: 
„Wieczność Izraela nie zawiedzie“ i 
dodaie ad siebie: — „żyd będzie wie- 
cznv''... 

Niech sobie nim bedzie, na to zgo- 
da. ale nie tu, nie w Polsce. Niech so- 
bie „zbyduje własny dom". i niechaj 

przestanie bvć uciążliwym lokato- 
rem, którego wyrzucić z mieszkania 
gospodarz nie może. 


no 
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„Niema mowy o uzdrowieniu narodów przed wyłączeniem żydów”. 


„Gewałt” w Izraelu. 


Na marginesie wizyty min. Goebbelsa w Polsce, 


Przyjazd do Polski, na zaprosze- 
nie „Unji Intelektualnej" — ministra 
propagandy Rzeszy niemieckiej Go- 
ebbelsa, był przysłowiowym kijem, 
wsadzonym w żydowskie wrowisko. 
żydowinowie podnieśli taki przeraźli 
wy wrzask, „gewałt* i rwetes, jakby 
conajmniej strop niebieski na łby 
im się zwali. n 

Żargonówki i prasa żydowska, dru 
kowana w języku polskim — wszyst- 
o to rozwściekło się, rozżarło w ta- 
ki sposób, jakby u siebie w domu, na 
swoich własnych śmieciach. Kto zna 
żydów jako propagandzistów, maj- 
strów od rozmaitych protestów, ma- 
sówek i innych hec, ten może sobie 
wyobrazić ten alarm i ten „gewałt”. 

Całe odium swoje wywarli żydzi 
na warszawskim prof. Zielińskim, 
sławnym polskim helleniście, znako- 
mitym znawcy kultury starożytnej 
Grecji, który p. Goebbelsa do Polski 
zaprosił. IL 

Wrzask ten spotęgował się jeszcze, 
gdy stało sie wiadomem, że min. 
Goebbels odwiedzi również Kraków 
i inne masta polskie. 

Naturalnie, żydzi ogłosili bojkot 
odczytów min. Goebbelsa, mówiąc, 
że „dla nas, żydów, p. Goebbels nie 
istnieje i tak go potraktować musi- 


to nie szkodzi; obejdzie się 


bez żydów, przynajmniej w tem je- 
dnem miejscu. Nad tem nie będzie- 
my się zatrzymywali, natomiast war 
to zastanowić się nad samem odnie- 
sieniem się żydów do wizyty min. Go- 
ebbelsa, który 

NA ZAPROSZENIE POLAKÓW, 
PRZYBYWA Z WIZYTA DO POL- 

SKI, A NIE DO PALESTYNY. 

O tej „małej“ różnicy nie powinni 
żydzi zapominać. Polsce, jako pań- 
stwu niepodległemu i Polakom, jako 
wolmym obywatelom we własnym 
swoim kraju, wolnochyba zapraszać 
do siebie z wizytą kogo im się żyw- 
nie podoba i o zdanie w tym wypad- 
ku nikogo, a przdewszystkiem ży- 
dów, pytać się nie będą. Tak samo, 
jak żydzi nie pytają się Polaków, ko 
go oni zapraszają do siebie do Pale- 
styny, do Tel-Avivu. 

Podobne stanowisko zajmuje cała 
naordowa prasa polska. M. in. „„Ku- 
rjer Zachodni”, z którym całkowicie 
się solidaryzujemy, takie kreśli u- 
wagi na marginesie tej wizyty: 

„Na wizytę p. Goebbelsa w War- 
szawie można sie rozmaicie zapatry- 
wać. Może ona budzić różne wątpli- 
wości i zastrzeżenia. Ale ocena poli- 
tycznej strony tej wizyty należy wy- 
łącznie do narodu polskiego. Żydzi 
w tej sprawie głosu mieć nie mogą. 
Nie do nich należy decyzja, kto mo- 


że, a kto nie może postanawiać, co 
w Polsce można mówić, a czego nie 
można. MIESZANIE SIĘ ŻYDÓW 
DO SPRAW, DOTYCZACYCH POL- 
SKIEJ POLITYKI ZAGRANICZNEJ 
JEST DOWODEM ICH WIELKICH 
PRETENSYJ DO WSPÓŁRZADZE- 
NIA PAŃSTWEM POLSKIEM". 

Co jednak zastanowić musi w ca- 
łej tej sprawie, to owo niesłychane 
rozuzdanie żydostwa, niczem nieogra 
niczony tupet i do najdalszych gra- 
nie posunięta bezczelność. Rozwydrze 
nie to stało się już tak wiełkie, że 
władze bezpieczeństwa zarówno w 
Warszawie, iak i w Krakowie zmu- 
szone były konfiskatami zahamować 
nieco wrzaski i „gewałty', powstałe 
w Izraelu. 

Co najgłówniejsze, że wrzaski ży- 
dowskie do niczego nie doprowadzi- 
ły, a ich „gewałtów* i protestów nikt 
się nie nastraszył. Min. Goebbels do 
Polski przyjechał i odczyt swój wy- 
głosił. 

Niechże to na drugi raz żydzi so- 
bie zakonotuia, że ich portesty i tu- 
multy tak mało brane są przez czyn- 
niki miarodajne pod uwagę, iż nie 
opłaca sie skórka za wyprawę. I nie- 
chaj wiedzą również i o tem, że w 
Polsce. na Szczęście, nie rzadzą jie- 
szcze żydzi z pewnością nigdy rzą- 
dzić nie beda. 


0 czem mówił w Warszawie min. Goebbels? 


„ŻYDZI POSIADALI W NIEMCZE CH NIEOGRANICZONY WPŁYW”. WIZYTA U MARSZ. PIŁSUDSKIEGO. 


W dniu 13 bm., jak to było zapo- 
. wiedziane, przyleciał samolotem z 
Berlina do Warszawy min. Goebbels, 
przybywając na zaproszenie Unji In- 
telektualnej dla wygłoszenia odczy- 
' tu pt.: „Narodowo - socjalistyczne 
Niemcy, jako czynnik pokoju euro- 
pejskiego'. 

W wypełnionej po brzegi sali Re- 
sursy Obywatelskiej zgromadziła 
się elita stołeczna z członkami rządu 
i uczonymi polskimi na czele. 

O godz. 6.30 wieczorem min. pro- 
pagandy Goebbels wszedł na trybu- 
nę. 
Scharakteryzowawszy na początku 
narodowy socjalizm niemiecki „jako 
zjawisko typowo-niemieckie" i poli- 
tykę zagraniczną dzisiejszej Rzeszy. 
przeszedł następnie do omówienia 
prac, które nazywa wielkiem dziełem 
odbudowy Niemiec w ostatnich 17 
miesiącach i mówi o walce z bezrobo- 
ciem, którą nazywa cudem możliwym 
tylko dzięki zdolności do poświęceń. 
Z kolei charakteryzuje stosunek 
swego rządu do zagadnień życia ar- 
tystycznegi i dotyka sprawy marksiz 
mu i komunizmu, mówiąc: 

„Wyrzucając poza nawias  społe- 
czeństwa aspołecznych przedstawi- 
cieli tych kierunków i osadzając ich 
w obozach koncentracyjnych, gdzie 
podejmowane są usiłowania wycho- 
wania tych ludzi na użytecznych 
członków społeczeństwa, spełnia się 
akt obrony koniecznej, który, biorąc 


pod uwagę groźbę doraźnego niebez- 
pieczeństwa, jest jednakże przepro- 
wadzany przy pomocy bardzo huma- 
nitarnych środków. Co to znaczy zre 
sztą, że parę tysięcy jednostek, wro- 
gich społeczeństwu, zostanie odda- 
nych pod nadzór, jeżeli wzamian za 
to nastąpi odrodzenie 66-miljonowe- 
go narodu? Świat ma wszystkie pod- 
stawy po temu — ciągnął dalej dr. 
Goebbels — aby uczciwie i bez uprze 


Brzypietzętowanie żydows 


Związek rabinów ogłosił po wizy- 
cie swojej delegacji u J. E. ks. kard. 
Kakowskiego komunikat, w którym, 
usiłując się jakoś wykręcić sianem z 
niemiłej dla siebie sytuacji — posu- 
nął się do przekręcenia faktów i za- 
ciemniania sprawy wrodzonemi ży- 
dom matactwami. Wobec tego Kat. 
Ag. Prasowa ogłosiła nowy komuni- 
kat, który brzmi: 

„Związek rabinów ogłosił za po- 
sregrictwem ŻAT-nej komunikat w 
attawie wizyty rabinów u Jego E. 
ks kardynała Kakowskiego. Ponie- 
waż w komunikacie powyższym znaj 
dują się nieścisłe informacje, nieod- 
powiadające rzeczywistości, musimy 
zabrać w tej sprawie ponownie głos. 
Wizyta rabinów u kard. Kakow- 
skiego — jak podaje komunikat 


SOLIDNE FUTRA 
"A. JACHIMSKI 
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Kraków, Grodzka 14-16. tel. 147-16 


Najniższe CENY 


dzeń rozważać nowoczesne przejawy 
kształtowania sie państwa w Niem- 
czech, które nie mają żadnego inne- 
to celu, jak tylko ten, by dobyć Niem 
cy własnemi siłami z kryzysu i przez 
to przynieść ulgę troskom całego 
świata." 

Tak aktualna sprawa niemieckie- 
go antysemityzmu również znajduje 
swój rozdział w odczycie min. Go- 
ebbelsa.. 


ZA'T-nej — miała na celu „apel du- 
chowieństwa narodu prześladowane- 
go do najwyższego duchowieństwa 
narodu panującego“. 

Konstytucja polska art. 95 głosi: 
„Rzeczpospolita zapewnia na swoim 
obszarze zupełną ochronę życia, wol- 
ności i mienia wszystkim bez różni- 
cy pochodzenia i narodowości, języ- 
ka, rasy lub religji'. Twierdzenie za- 
tem panów rabinów, że są w Polsce 
prześladowani, jest zgoła nieprawdą, 
a rzeczywistość polska całkowicie 
temu przeczy. W żadnym razie — pi- 
szą panowie rabini —  mogliś- 
my wiedzieć. że otrzymamy odpo- 
wiedź polityczną“. Wręcz przeciwnie, 
memorjał panów rabinów był zupeł- 
nie polityczny w niezwykle ostrej for 
mie atakujący zarówno Niemcy, 
jak i młodzież polską. Jego Eminen 
cja w swej odpowiedzi pominął 
wszelkie momenty polityczne i społe 
czne, poruszył jedynie sprawy doty- 
czące ataków żydowskich na religję 
i moralność chrześcijańską. Zarzut 
więc powyższy panów rabinów stoi w 
sprzeczności z istniejącym stanem 
rzeczy. 

Piszą panowie rabini w pewnem 
miejscu, że K. A. P. „uznała za po- 
trzebne zmienić w pewnem miejscu 
tekst pisemnego oświadczenia kardy 

nała*. Stwierdzamy, że podaliśmy 
przemówienie Jego E'minencji w tej 
formie, w jakiej zostało ono wypo- 
wiedziane w obecności panów rabi- 
nów, dyrektora K. A. P. i nnych ka- 


dich malaciw przez katolicką Agencję Prasowa. 


TEODOR FRITSCH gg 


„Należy przypomnieć —  oświad- 
czył min. Goebbels — że przed obję- 
ciem władzy przez narodowych socja 


listów żydzi wywierali poważny 
wpływ na życie duchowe Niemiec, 


że w dużej części dysponowali rucho- 
mym i nieruchomym kapitałem kra- 
ju, że posiadali w swych rękach ab- 
solutny i nieograniczony wpływ na 
prasę literature, teatr i film. W wiel- 
kich miastach, jak np. w Berlinie, ży- 
dzi stanowili niekiedy 75 proc. leka- 
rzy i prawników, przez nadmierne 
procenty doprowadzili żydzi rolnic- 
two do skraju przepaści, kształtowa- 
li oni opinję publiczną, wpływali po- 
ważnie na giełdy, mieli w swym za- 
sięgu wpływów parlament i jego par- 
tję. Jeżeli się zważy, że żydzi stano- 
wią tylko 0.9 proc. ludności w Niem- 
czech, to trzeba zrozumieć, że obro- 
na przeciwko temu stanowi rzeczy 
była wprost konieczna”. 

„Nie obawiamy się prawdy, jeżeli 
idzie o zagadnienia żydowskie. Chcie 
libyśmy jednak pragnąć i mieć na- 
dzicję, że uczciwa walka o prawdę 
nie będzie zgóry zatruta przez bajki 
o okrucieństwach oraz niekiedy 
przez groteskowe bezczelne kłam- 
stwa emigrantów, które nie wytrzy- 
mują w najmniejszym stopniu objek 
tywnych sprawdzianów". 

Na zakończenie min. Goebbels po- 
ruszył kwestję ustosunkowania się 
Niemiec do Polski i sprawę pokoju. 
podnosząc ze szczególnym naciskiem. 
że — „my Młodoniemey głeboko je- 
steśmy  przeniknieci Świadomościa 
faktu, że niema w Europie zagadnie- 
nia. które wymagałoby rozstrzygnie- 
cia wojennego. 


wW E 
Wbrew hałaśliwej wprost radości 
prasy żydowskiej — min. Groebbełs 


został przyjęty na audencji u Marsz. 


„Piłsudskiego. P. Marszałek podejmo- 


wał gościa herbatą, ciastkami i owo- 
cami. Przy rozmowie był- -obecrny 
min. spr. zagr. Beck i poseł niemiec- 
ki von Moltke. Wizyta trwała 50 mi- 
nut. 

15 bm. min Goebbels bawił w cha- 
rakterze prywatnym w Krakowie. 
spędzając dzień na oglądaniu zabyt- 
ków podwawelskiego grodu, poczem 
odjechał do Niemiec. 


płanów. Tekst przemówienia został 
autoryzowany i jako taki ogłoszony 
w KAP. razem z memorjałem rabi- 
nów. Jest rzeczą zrozumiałą, że pa- 
nowie rabini i ich współwyznawcy 
nie są zadowoleni z enuncjacji Jego 
Eminecji „ALE NIESTETY DE- 
STRUKCYJNA ROBOTA PEW- 
NYCH CZYNNIKÓW ŻYDOW- 
SKICH W SPOŁECZEŃSTWIE 
POLSKIEM NIE MOGŁA SPOWO- 
DOWAĆ INNEJ ODPOWIEDZI“. 

Jasno i wyraźnie  :„destrukcyjńa 
robota pewnych czynników 'żydow- 
skich w społeczeństwie polskiem nie 
mogła spowodować innej odpowie- 
dzi“. Nie udaje się żydom zaciemnić 
sprawy ich burzycielskiej roboty w 
naszem społeczeństwie. 
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Zydzi miedzy s 


Znamienna 

Między prawowiernymi żydami z 
„Nowego Dziennika”, a żydami z po- 
chodzenia, czyli wychrztami, toczy 
się ostatnio polemika na temat ni 
mniej ni więcej „obrzezania, mykwy, 
cehederów* i t. p. szmoncesów. 

Zaczęło się od tego, że na łamach 
również żydowskich „Wiadomości 
Literackich“ (Jadą Mośki literackie) 
organu wychrztów, neofitów 1 innych 
wyzwoleńców, p. Wanda Melcer (ży- 

dówka z pochodzenia) drukowała 
wiełometrowy reportaż na temat wła 
śnie „obrzezania, mykwy, cheredów“ 
i t. p. historyj. Znając te sprawy 
dobrze, jako żydówka, p. Melcer o- 
pisała je w,takiem świetle, jak one 
właściwie wyglądają, jednakże nie 
wzbudziły większego  zainteresowa- 
nia wśród społeczności żydowskiej. 
Ubolewa :z tego powodu p. Antoni 
Słonimski i w swojej kronice na ła- 
mach „Wiadomości“ powiada: 

„A szkoda, bo społeczeństwo po- 
winno zwrócić uwagę na BARBA- 
RZYŃSTWA GHETTA ŻYDOW- 
SKIEGO, NA NIEWIAROGODNY 
ŚWIAT CIEMNOTY, a żydzi t. zw. 
kulturalni powinni nareszcie przestać 
kułtywować przywary narodowe i 
rozpocząć walke z ghettem*. 

A dalej p. Słonimski wywodzi, że 
„cheder, talmud i rabina“ uważa „za 
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polemika ortodoKsów z neofitami. 


wroga niebezpieczniejszego od Hitle- 
ra“ i radzi swoim pobratymcom, aby 
wreszcie zabrali się do spłókiwania z 
siebie wszelkich przesądów i brudów 
staroświeeczyzny, bo już czas naj- 
wyższy. Słowem, p. Antoni Słonim- 
ski nietylko daje rady, ale i gromi po 


zatwardziałych łepetynach swoich 
ziomków, co się zmieści. 
„Prawowierni* wyznawcy z pod 


znaku „rabina, chederu, mykwy* i 
t. p. utynsylij, alias „Nowego Dzien- 
nika“ — nie zostali mu dłużni odpo- 
wiedzi. Rozprawieniem się z p. Słonim 
skim zajął się „Tak zwany kultural- 
"v żyd“, który w ciętych słowach ta- 
kie verba veritatis wypalił p. Anto- 
niemu: Tw 
—.. jedną z najaktualniejszych i naj 
drażliwszych przyczyn dzisiejszego 
antysemityzmu jest właśnie on — 
Antoni Słonimski. Słonimski jako zja 
wisko, jako symbol, a także jako je- 
dnostka. Słonimski ze swoim żydow- 
skim krytycyzmem, wszystko rozsa- 
dzającym, ze swoim natrętnym rady 
kalizmem, ze swojem nahalnem obra 
zoburstwem, ze swojem wszędobyl- 
stwem i wszędowścibstwem, ze swo- 
jem  antypatycznem  przemądrzal- 
stwem — ze swojemi  wszystkiemi 
właściwościami — zaletami i wada- 
mi — które sie hurtem i ryczałtem 


kładzie na. karb żydowstwa i żydo- 
stwo czyni za nie odpowiedzialnem. 
Mówimy o Słonimskim, jako zjawi- 
sku społeczno- psychologicznem i ja- 
ko o osobie, a jeśli p. Antoni Słonim- 
ski uważa naszą djagnozę za fikcję 
lub przesadę, niechaj się tylko wmy- 
śli w antecedencje pogromu żydow- 
skiego w hitlerowskich Niemczech. 
Czy straszliwy pogrom ten zawiniły 
takie zjawiska jak cheder, talmud 
i rabin, czy też takie zjawiska jak 
Słonimscy, piszący w języku niemiec 
kim? Niech p. Antoni Słonimski 
wgłębi się trochę W ROSNACY Z 
DNIA NA DZIEŃ ANTYSEMITYZM 
POLSKI, a przekona się również, na 
jakich drożdżach rośnie zatrute to 
ciasto. Nie mówimy o tej albo innej 
racji, stwierdzamy tylko notoryczne 
fakty“. 

Mocno, dosadnie i prosto z mostu! 
jednoby tylko dodać trzeba: praw- 
da o p.Słonimskim w równej mierze 
odnosić się z powodzeniem może do 
wszystkich żydów wogóle. Tego nikt 
nie zaprzeczy. Ten „żydowski kry- 
tyzm, wszystko rozsadzający, natręt 
ny radykalizm, nahalne obrazobur- 
stwo, wszędobylstwo i wszędowścip- 
stwo, przemądralstwo* to takie 
przecież znane właściwości żydów. 
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Ograniczyć liczbę zydów w adwokaturze, 


Zaamienne wystąpienie Narodowego Zrzeszenia adw, w Warszawie, 


Z wielkiem zadowoleniem stwier- 
dzamy na tem miejscu, że antysemi- 
tyzm w Polsce zaczyna obejmować 
wszystkie stery społeczeństwa pol- 
skiego. Organizowanie się antysemi- 
tów rozszerza się. Każdy dzień przy- 
nosi nową pocieszającą wiadomość. 
ŚWIADOMIE IDZIEMY KU ZWY- 
CIĘSTWU! 

Ostatnio Narodowe Zrzeszenie A- 
dwokatów w Warszawie podjęło śmia 
łą myśl i zaczyna ją praktycznie 
wprowadzać w czyn, nawołując spo- 
łeczeństwo polskie, by 
NIEODDAWAŁO SWYCH SPRAW 

ADWOKATOM ŻYDOWSKIM. 

Pełny tekst tej odezwy, która 
zosługuje na to, by znalazła się w rę- 
kach każdego Polaka, brzmi, jak 
następuje: 

„Wobec coraz bardziej wzmagają- 
cego się zalewu żydowskiego w ad- 
wokaturze, wobec obojętności władz 
państwowych, _ nieprzedsiębiorących 
żadnych środków walki z tym zale- 
wem, wobec nieposiadania przez nas 
dotychczas w swym ręku aparatu 
państwowego, coby umożliwiło rady- 
kalne oczyszczenie adwokatury od 
żydów, pozostaje nam jedyny sposób 
walki, a tym jest budzenie opinji 
publicznej i uświadomienie społeczeń- 
stwa o grożącem z tej strony intere- 
Som narodu niebezpieczeństwie i po- 
ciąganie pod sąd opinji tych Polaków 
Czy instytucyj polskich, które przez 

orzystanie z usług adwokatów-ży- 
ów są największemi winowajcami 
Zążydzenia adwokatury. 

Nie zapominajmy, że pozbawienie 
adwokatów żydów klijenteli polskiej 
znakomicieby wpłynęło na zmiejsze- 
Nie żydów w adwokaturze i na po- 

trawienie bytu adwokatury polskiej. 
ierzymy, że wiele osób zaniecha 

Owierzania spraw adwokatom - ży- 

om, gdy będą wiedziały, że ujawnio- 

€ to zostanie w prasie. 

-W tym celu zwracamy się do 

Szystkich członków naszych z we- 
'aniem, ażeby poczynili spisy Po- 


laków, powierzających sprawy adwo 
katom żydom z wymieniem dokład- 
nego imienia, nazwiska i adresu da- 
nej osoby, oraz Sądu i numeru spra- 
wy, której prowadzenie dana osoba 
powierzyła adwokatowi żydowi, a tak 
że imienia i nazwiska tego adwokata 
żyda i przsyłali te spisy wprost do 
redakcji. „Gazety Warszawskiej”, — 
Zgoda Nr. 5. 
Za Zarząd: 
kołowski''. 
Temu projektowi nietylko należy 


Sekretarz: J. O. So- 


przyklasnąć, ale też i z całego ser- 
ca go poprzeć. Toż już dzisiaj wolne 
zawody, a zwłaszcza adwokatura w 
Polsce tak niesłychanie jest zażydzo- 
na, że autochtoniczni, rdzenni Pola- 
cy stanowią tam naprawdę znikomą 
mniejszość. Żydzi zalali, jak burzliwa 
i brudna fala wolny zawód adwokac- 
ki, wydarli zarobek Polakom i już 
obecnie zagrażają całkowitem wyru- 
gowaniem aryjczyków z adwokatu- 
ry. W państwie polskiem, gdyby tak 
dalej poszło, Polak - prawnik nie 
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Czy wiecie że ... 


— Heski urząd dla spraw wyzna- 
niowych wydał zarządzenie, według 
którego historja biblijna Starego 
Testamentu ma być zastąpiona wy- 
kładami Nowego Testamentu. 


— W Sosnowcu aresztowano i o- 
sadzono w więzieniu cały zarząd gmi 
ny żydowskiej w komplecie za po- 
pełnione defraudacje pieniędzy gmin- 
nych w sumie kilkudziesięciu tysięcy 
złotych. 


— Mury synagogi w Kopenhadze 

zasmarowane zostały napisem „precz 
z panowaniem żydowskiem* — pa- 
rtja narodowo - socjalistyczna. Po- 
zatem: zasmarowano ściany znakiem 
swastyki. 
— Samorząd m. Wiednia wstrzymał 
wszelkie zlecenia dawane adwoka- 
tom żydowskim, wobec czego 70 
tych adwokatów pozostało na bruku. 
Może i nasze Magistraty poszłyby za. 
tym przykładem. 

— Socjaliści polscy stanęli w szere- 
gach żydowskich, a przeciw antyse- 
mitom polskim. 

— W niektórych miastach niemiec 
kich, m. in. w Hamburgu, nastąpiło 
ostatnio za zgodą miejscowych gmin 
przekształcenie lokalnych synagog w 
muzea ojczyźniane. F 


und 
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24 Niedziela 5 Z. Św. Nar. Ś. 5. Chrz. 

25 Poniedziałek Wilhelma 

26 Wtorek Jana i Pawła 

27 Środa Władysława 

28 Czwartek Leona II pap. 

29 Piątek Piotra i Pawła 

30 Sobota Wspomnienie św. Pawła 
—0o$0— 

PIERŚCIONKI ZARĘCZYNOWE. — 
Obrączki ślubne, Zegarki szwajcarskie, 
zegary z dzwomowym głosem, wyroby 
ze srebra i platery, nagrody sportowe, 
sprzedaje po znacznie zniżonych cenach 
JÓZEF  OYANKIEWICZ, KRAKóW, 
SŁAWKOWSKA 1, telefon 15651. 

Kupuje złoto, Srebro, brylanty, Wy- 
kupuje kartki zastawnicze i płaci naj- 
wyższa wartość. 

—0$0— 


Do czego zmierza konkurs 
Hasła Podwawelskiego. 


Polaków bardzo chętnie nazywają 
często pięknoduchami W nazwie tej 


jest dużo prawdy, ale też i dość spo- 


ro przesady. Sama nazwa jest dość 
poetyczna i Polak wogóle z usposo- 
bienia jest poetycznym. Dzisiejsze 
czasy jednak są takie, że należy 
przejść od poezji do prozy, od słów 


będzie mógł znaleźć miejsca. 

A dzieje się to tylko dlatego, że 
społeczeństwo nasze na ślepo, jak 
stado baranów, pędzi do żydów, ży- 
dom powierza swoje sprawy i swoje- 
mi pieniędzmi napycha żydowskie 
kieszenie. 

Należy wyzbyć się fałszywej opinji 
że „żyd lepiej poprowadzi sprawę”. 
Jest to nonsens, który nie oprze się 
żadnej krytyce. 

Polska Palestra ma już od wieków 
ustaloną sławę, polski adwokat, jako 
aryjczykk i Słowianin, daleko łat- 
wiej zrozumie psychikę aryjczyka i 
Słowianina. Czy takie sławy naszej 
palestry, jak Szurlej, obaj Hoffmokl- 
Ostrowcy (ojciec i syn), Woźniakow- 
ski, Dreszer i inni — nic nie mówią? 

Nie oddawajcie więc swych spraw 
adwokatom żydowskim. Tylko soli- 
darność społeczeństwa polskiego, 
działającego spólnie z polskimi adwo- 
katami, odniesie pożądany skutek. 

Jak wiele spraw Polaków prowa- 
dzą żydowscy adwokaci, można się 
domyślić choćby z niepokojów, jakie 
projekt Narodowego Zrzeszenia A- 
dwokatów wywołał w obozie żydow- 
skim. 

Prasa żydowska aż się pieni i za- 
chłystuje duszącą je wściekłością z 
powodu powyższego wystąpienia 
Zrzeszenia. Wystarczy przytoczyć 
tylko tytuły:  „Prowokacyjne we- 
zwanie do bojkotowania adwokatów 
żydów“ (Nasz Przegląd); „Niesły- 
chany projekt adwokatów endec- 
kich(?), wymierzony przeciw adwo- 
katom żydom“ (Nowy Dzieńnik) ; 
„Przeciw eksterminacyjnym  zapę- 
dom w adwokaturze“ (lwowska 
„Chwila“, która posuwa się aż do o- 
głoszenia specjalnej odezwy kiłkuna- 
stu żydowskich adwokatów — w sa 
mym Lwowie(!!), wreszcie niewin- 
ny tytulik: „Przeciw wichrzeniom w 
adwokaturze“, który można przeczy- 


tać w najbardziej „polskim“ że 
wszystkich powyższych dzienni- 
ników żydowskich, w lwowskiej 


„Gazecie Porannej“. 

Napróżno jednak wysilają się ży- 
dzi na tę wściekłość Nic im ona nie 
pomoże. Fala zrozumienia  narodo- 
wego wśród społeczeństwa polskiego 
rośnie, potężnieje i niedługi już ten 
czas, że zmyje ona wszelki bród z poł 
skiego życia narodowego. POLSKA 
MUSI BYĆ NAPRAWDĘ POLSKA. 
b dkg a E) 


do czynu, w myśl trafnego określenia 
tych czasów przez Marsz. Piłsudskie- 


go, że dzisiaj mamy czasy, których 
znamieniem jest „wyścig pracy“. 
Pod hasłem właśnie tego wyścigu 


pracy ogłosiliśmy w poprzednim nu- 
merze naszego pisma „Wielki kon- 
kurs z nagrodami*. Konkurs ten ma 
na celu udowodnić, że świadomi 
swoich celów antysemici polscy, nie 
tylko umieją mówić, ale, co najgłów- 
niejsze, działać. A takiem najpierw- 
szem działaniem jest rozszerzanie 
prasy antesymiekiej, której celem 
wyraźnym i jasnym jest  uświada- 


mianie najszerszych mas naszego 
społeczeństwa o skutkach  żydow- 
skiej inwazji. 

Żeby zaś do pracy tej zachęcić 


wszystkich, którym droga jest czy- 
stość narodowego życia polskiego, 
dla najezynniejszych antysemitów 
wyznaczyliśmy kilkanaście cennych 
i wartościowych nagród. Nie jest to 
żadna loterja, gdzie o nagrodzie de- 
cydowałby ślepy traf, ale nagroda 
za pracę dla ogólnego dobra. Nagro- 
dẹ otrzymać może każdy bez żad- 
nych ograniczeń. 

Propagując „Hasło“ — przyczy- 
niacie się do rozszerzania wielkiej 
idei antysemityzmu, tworzycie nową 
Polskę, budujecie mocarstwo wolne 
od obcego elementu. 

Zatem do pracy. Wierzymy, że naj 
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liczniejsze rzesze naszych czytelni- 
ków wezmą udział w tym turnieju 
pracy. 

Spis nagród i t. p. wymienimy pó- 
źniej. 


Ambasado” pionki w dode 
do Polski. 


„Moment“ w depeszy ż. a. t. Zz 
Gdaúska podaje: 

„— W drodze: do Warszawy p. 
Gutman, przedstawiciel londyńskie- 
go „Joint Foreign Committee“, zo- 
został przyjęty przez Wys. Komisa- 
rza Ligi Narodów, p. Lestera, z któ- 
rym omówił sytuację żydów w Gdań 
sku, liczących 7 tysięcy i sposób w 
jaki można tym żydom przyjść z po- 
MOCĄ. 

„Jojut Foreign Committee (Zje- 
duoczony Komitet: dla spraw zagrani 
cznych) jest to jakby ministerstwo 
spraw zagranicznych żydów w An- 
glji, zjednoczonych w- „Związku 
Gmin Żydowskich“ (Boord of depu- 
ties). Delegaci tego komitetu prowa- 
dzą z przedstawiciełami poszczegól- 
nych rządów za kulisami formalne 
narady, aby żydom w djasporze po- 
wodziło się lepiej, w przeciwnym bo- 
wiem razie światowe czynniki żydow 
skie zareagują przez swoich agen- 
tów w innych krajach na niekorzyść 
danego państwa... 

—0$0— 


Nowy bojkot żydowski 
w Anplji i Ameryce. 


Książka M. Granta, która ukaza- 
ła się w Londynie pt. „The Conquest 
of. a Continent“ i przedrukowana 
następnie została w Ameryce, podzia 
łała tam ogromnie na nerwy żydom. 
Żydowska organizacja „Anti - Defa- 
mation League* w Chicago ogłosiła 
w angielskiej prasie żydowskiej we- 
zwanie do bojkotu tego dzieła zarów- 
no w Anglji, jak i w Ameryce. Mimo 
to jednakże amerykański nakładca 
bije już drugi nadład, a książka cie- 
szy się ogromnym pokupem. M. Gra- 
nt omawia w niej niebezpieczeń- 
stwo żydowskie, grożące Stanom Zje 
dnoczonym. 

To jest właśnie przyczyną, że ży- 
dzi podnieśli taki hałas i ogłosili „boj 
kot“ dzieła M. Grauta. 


A ZPR v 
Aiai matksiśńi udziałowcami żydo- 


twskiej tabnyki broui w Behi. 


Wielkiego skandalu narobiło wy- 
krycie faktu, że „Banque Bełge du 
Travail“ (Belgijski Bank Robotni- 
czy), w którym udziały posiada 
300.000 robotników i ich rodzin — 
posiada znaczne udziały w fabryce 
broni Konsorcjum Kiihimanna. Ca- 
ła prasa belgijska komentuje obszer- 
nie ten szczególny fakt, a pismo ho- 
lenderskie „Het Belang van Lim- 
burb“ w artykule zatyt. „Czerwony 
kapitał w fabryce broni“ wymienia 
nawet, że Bank ten posiada 338 zwy- 
kłych i 1686 akcyj uprzywilejowa- 
nych tej fabryki. 

Fakt ten tem jest właśnie charak- 
terystyczniejszy, że w „Belgijskim 
Banku Robotniczym“, w którym u- 
działowcami są aryjezycy — kierow- 
nikami na najwyższych stanowiskach 
są żydzi i oni to popierają żydów z 
konsorcjum Kiihlmanna, a jednocze 
Śnie krzyczą na cały Świat o swoim 
pacvfizmie. 

—o$o— 


Przywódcy O.N.R. o paragrafie 
aryjskim w swoim programie, 


„Kurjer Poranny“ zamieścił wy- 
wiad z przywódcami Obozu Narodo- 
wo Radykalnego na temat programu 
tej organizacji w Warszawie i Po- 
znaniu. 

W streszczeniu współpracownika 
„K. P.“ — wywody p. Mosdorfa tak 
brzmią: 

„Mówimy wreszcie o kwesji ży- 
dowskiej. Jest ona bojowym argu- 
mentem O. N. R., przenika jego ide- 
ołogję i program, jest właściwie pun- 
ktem wyjściowym dla rozwiązania 
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żydzi będą tworzyć swoje wojsko w Polsce. 


„Brith Hakail* — („Związku wojska”). 


Zalegalizowanie 


Oddając nasz artykuł: „Komu i 
na co potrzebne są żydowskie orga- 
nizacje półwojskowe w Polsce“ 
na maszynę drukarską, nie spodzie- 
waliśmy się nawet, jak prędko zasko 
czeni zostaniemy niespodzianką, któ- 
ra jednak jest faktem i odmienić się 
już nie da, przynajmniej chwiłowo. 
O niespodziance tej donosi „Mo- 
ment“: 

„—Po staraniach, które trwały 
więcej niż rok, komisarjat rządu za- 
legalizował oficjalnie „Brith Hakail“ 
Legalizacja rozciąga sie na wszyst- 
kie oddziały tej organizacji w Pol- 
sce". 

„Broith Hakail oznacza dosłownie 


wielu problemów. Czy są zwolenni- 
kami paragrafu aryjskiego? Zasa- 
dniczo tak. 

W stosunku do żydów jest więc sto 
sunek zdecydowanie negatywny. Po- 
trzebny jest w tej sprawie według 
O. N. R., fanatyzm, który może spo 
wodować pewne ofiary, osobiste tra- 
gedje". 

Natomiast p. Howorka szerzej rzecz 
całą ujął, tak ją rozwijając: 

„Co dzieli najbardziej ONR. w Po- 
znaniu od endecji mówi mi p. Howor- 
ka, to liczni żydzi w Stronnictwie Na 
rodowem i jego zażydzenie. Padają 
nazwiska Pannenkowej,  Jentkiewi- 
czowej, wielu rodzin, mających swo- 
ją historję w ruchu endeckim, wybit 
nych działaczy. Słyszę o osobistych 
tragedjach niektórych bardzo zdol- 
nych ludzi, którzy chcieliby pracować 
w Obozie Narodowo - Radykalnym, 
ale których pewne obciążenie semic- 
kie odsuwają zdecydowanie od współ 
pracy. 

W sprawie żydowskiej „znajduje 
więc tutaj takie same nastawienie, 
co i w Warszawie. Negatywne usto- 
sunkowanie do żydów, walka z nimi, 
wyparcie z życia gospodarczego, wy- 
eliminowanie z polskiego życia naro- 
dowego, odsunięcie od wszelkiej 
pracy państwowej". 

Zażydzenie endecji nie jest wpraw 
dzi nowością, ale oświadczenie to dła 
tego jest ważne, że pochodzi od nie- 
dawnego wybitnego działacza endecji 
na terenie Poznania. 

—030— 


„Matki Katoliczki" 
przeciw żydom, 


W Częstochowie odbył się bardzo 
licznie obesłany zjazd Matek-katoli- 
czek, na których powzięto cały sze- 
reg uchwał i przyjęto obszerną rezo- 
lucję. W rezolucji tej jestm. in. je- 
den punkt, który na specjalną u- 
wagę zasługuje, albowiem ‘dotyczy 
on wychowawców żydowskich. Punkt 
ten brzmi jak następuje: 

«ponieważ żyd wychowawca 
ma zawsze jak najgorszy wpływ na 
kształtowanie duszy i umysłu chrze- 
ścijańskiego dziecka, a młodzież ży- 
dowska deprawuje naszą, przeto wzy 
wamy wszystkie Matki, by domagały 
się energicznie usunięcia ze szkół po! 
skich, wychowawców żydów i wyeli- 
minowania elementu 


Związek siły, wojska i obejmuje b. 
żołnierzy z różnych formacyj woj- 
skowych (z armji austrjackiej, nie- 
mieckiej, rosyjskiej, polskiej) i znaj 
duje się pod kierunkie)m sjonistów- 
rewizjonistów. Przywódcą ich jest 
Żabotyński, obecnie przebywający w 
Polsce, stale zamieszkały w Paryżu. 

„Brith-Hakail* i „Brith Trumpel 
dor“ są to zbrojne organizacje ży- 
„dowskie,  oficialnie przeznaczone 
dla Palestyny, a faktycznie przezna- 
czome na różne powikłania, których 
w niedługim czasie oczekuje żydo- 
stwo w Europie. 

Z ostatnich zajść antysemickich w 
różnych miejscowościach Polski wy- 


przez tworzenie osobnych szkół ży- 
dowskich'*. 

Jak widzimy antysemityzm w Pol- 
sce dociera już do wszystkich zakąt- 
ków i do wszystkich organizacyj. 


—ogo— 
Wielomiljonowego oszustwa 
na szkodę skarbu państwa 

dokonał adwokat żyd, 


Prasa lwowska donosi, że znany 
we Lwowie żydowski adwokat i 
przemysłowiec dr. Ignacy Lachs zo- 


stał aresztowany z polecenia sę- 
dziego śledczego. Aresztowanie dr. 
Lachsa, poprzedziła  kilkugodzinna 


rewizja w jego mieszkaniu i kance- 


larji adwokackiej w czasie której 
makwestjonowano wiele materjału 
kompromitującego. 


Jak się dowiadujemy, aresztowa- 
nie nastąpiło pod zarzutem miljono- 
wych nadużyć na szkodę skarbu 
państwa. Zaznaczamy, że dr. Lachs, 
jest właścicielem kilku kamienic czyn 
szowych, fabryki czekolady „„Locar- 
no“, oraz przezesem Tow. właścicie- 
li realności. 

I tak przeważnie jest wszędzie, 
gdziekolwiek działają żydzi. Tem 
się też zazwyczaj tłumaczy, dłaczego 
żydzi tak prędko dochodzą do fortun. 
Oszustwo, na szkodę osób prywat- 
nych lub skarbu państwa, złodziej- 
stwa, uchylanie się od płacenia po- 
datków i tym podobne sztuczki, to 
prawie jedyne sposoby, jakich się ży- 
dzi imają przy robieniu fortun, w 
myśl nauki jednego z przywódców 
Judy, że: 

-..,Żydzi powinni stanąć na czele 
wszystkich towarzystw spekulacyj- 
nych, nie narażając się jednak na 
żadne niebezpieczeństwo, jakie mogło 
by powstać z nadużycia praw kra- 
jowych, które przy pomocy swojej 
przebiegłości powinni zrecznie omi- 
jać*. : 

Żydowskiemu adwokatowi tym ra- 
zem nie powiodło się „ominąć niebe- 
zpieczeństwa przy pomocy swojej 


przebiegłości" i zasiadł za kratkami. 


Mna za anyżytwytih 
W Thumak. 


W Tłumaczyku k. Kołomyji miały 
żydowskiego miejsce zajście antysemickie i bój- 


UTRA 


NAJSOLIDNIEJSZE 
NAJMODNIEJSZE 
i NAJTANSZE 


tylko w firmie Antoniego Irąbki Syn 


Kraków, ul. 


Szewska 12 


Bezpośredni import futer, — Największy wybór. — Tel. 134-64. 


nika, że raczej ta druga okoliczność 
jest najwłaściwsza. Półwojskowe or- 
ganizacje żydowskie, obecnie oficjal- 
nie uznane, przeznaczone są do o- 
fenzywy przeciwko samoobronie pol 
skiego antysemityzmu i samoobro- 
nie panaryjskiej w Europie wogóle. 

Legalizacja tego rodzaju organi- 
zacyj zbrojnych żydowskich z pewno 
ścią nie przyczyni się do spokoju. 
Żydbzi bowiem już przedtem, używa- 
li tych swoich bojówek do akcji prze- 
ciwpolskiej aczkolwień bojówki te 
istniałv — jak to wynika z samego 
sensu legalizacji — nielegalnie. Mo- 
żna sobie przeto wyobrazić. co bę- 
dzie obecnie, po ich zalegalizowanu. 


ki między ludnością grecko-katolic- 
ką a żydami. Obecnie donoszą nam o 
przyczynie tych zajść. Otóż przyczy- 
ną tych zajść było to, że żydowscy 
przekupnie podsunęli swe stragany 
bezpośrednio pod cerkiew, w której 
odprawiały się nabożeństwa. Mimo o- 
strzeżenia ze strony niektórych go- 
spodarzy, że ta bliskość handlują- 
cych drażni miejscową ludność, żydzi 
z właściwym im tupetem handlowa- 
li dalej. Skończyło się na tem, że 
przekupniów z pod cerkwi wyrzuco- 
no, przyczem  połamano stragany i 
niektórych żydów poturbowano. Po- 
licja aresztowała pięciu miejscowych 
gospodarzy, którzy pociągnięci zo- 
stali do odpowiedzialności karnej za 
zakłócenie porządku publicznego. 


Duchowne wycieczki 
katolickie w hotelach 
żydowskich. 


Większość przemysłu hotelarskie- 
go w Polsce znajduje się w rękach 
./dowskich. Podobnie rzecz się ma 
również i w Krakowie, gdzie, oprócź 
hoteli takich, jak ,Grand', „Poilera” 
„Pod Różą”, paru innych, pomniej- 
szych i kilku pensjonatów — resztę 
hoteli posiadają żydzi. 

Nie będziemy na tem miejscu roz- 
trząsali przyczyn takiego stanu rze- 
czy, gdyż są one powszechnie znane» 
natomiast zajmiemy się inną sprawą. 

Kraków jest miastem, które z po- 
między wszystkich miast w Polsce 
posiada najwięcej zabytków i pamią* 
tek historycznych. Dzięki temu, zwła 
scza w okresie letnim, przybywa tu 
mnóstwo wycieczek nietylko z kraju: 
lecz i zagranicy. Wycieczki te, o ile 
nie znajdują pomieszczenia gdziein- 
dziej — z reguły zamieszkują w hote- 
lach. 

I oto zdarzyło się, że przybyła raž 
wycieczka duchowna, złożona z OO: 
Paulinów, następnie druga taka wy” 
cieczka katolików węgierskich. I obie 
te wycieczki krakowska Kurja Bí- 
skupia umieściła w hotelu Francu 
skim, który jest hotelem żydowskim 
bo własnością żyda Rittermana, wła” 
ścicieła również i hotelu „Polonia“ 
przy uł. Lubicz. 1 

Czyż doprawdy nie znalezono już 
miejsca w innych hotelach na po 
mieszczenie tych wycieczek, albo ~ 
czy oferty hotelów „Grand“, „Pole 
ra“ i „Pod Różą“ tak były wygóro, 
wane, że aż niemożliwe do przyjęcia ; 

My wiemy, że tak nie było. Jakie 
więc przyczyny wpłynęły na Kurjć 
Biskupią, że przełożyła żydowski H0 
tel Francuski nad hotele Katolickie! 
jeśli już tak rzecz całą traktować b” 
dziemy ? I jak to wygląda w zasadzić: 
gdy w gmachu żyowskim odmawi? 
ne bywają modlitwy katolickie, a ż4” 
dzi po kątach w kułak się z tego $m 
ją! A taki fakt miał właśnie miejs” 
w hotelu Francuskim w czasie pob 
tu wycieczki węgierskiej z biskupe 
swym na czele, który na szczęści” 
zamieszkał w gmachu kurjalnym. 

Dla omamienia gości, 
zarówno, jak zresztą wszyscy , 
żydzi — zatrudnia wyłącznie person 
aryjski, a w takiej „Polonji“ np. żę 
wieszony jst obraz „Świętej Ro 


Nr. 26. 


HASLO PODWAWELSKIB 


„Naród o 15 milionach nie posiada oiczyzny. 
Za swoje bogactwa mógłby ją sobie łatwo kupić.“ 


JOHN R. STEWARD 


„Spokój wróciłby na teznekaną ziemie, gdyby 
„Wieczny żyd” znalazł w xońcu własny przytułek”. 


uy“. Ma to swoje wyraźne cele — 
iapania na wędkę firmy chrześcijań- 
skiej tych, którzy nie wiedzą, w czy- 
ich rękach znajduje się ten hotel. 
Również i ceny (przeszło 20 zł. za do- 
bę w „Polonji*) w hotelach p. Ritter 
mana wiele pozostawiają do życzenia 
i dobrze byłoby, aby kompetentne 
czynniki zajęły się tem. W dobic 
kryzysu podobne ceny — to paskar- 
Stwe. 


WIEDEŃSKIE TARGI JESIEN 
NE 1934. Termin odbycia się Wiedeń 
skich Targów Jesiennych 1934, które 
jak zwykle odbywają się bezpośred- 
nio po Targach w Lipsku, ustalony 
został na czas od 2-go do 9-go wrze- 
snia. 


ZABÓJSTWO MIN. PIERAC- 
RIEGO. W piątek 15 czerwca br. o 
godzinie 3.30 popoł. nieznany osobnik 
trzema strzaami z rewolweru zranił 
ciężko min. spraw. wewn. Pierackie- 
go w Warszawie na ul. Foksal, przy 
wejściu do klubu BBWR. Tegoż dnia 
min. Pieracki zmarł z ran w szpitalu 
Ujazdowskim. 

Ohydny ten mord wywołał przy- 
gnębające wrażenie w całym kraju. 
Sprawców dotąd nie ujęto. 

ZJAZD LITERATÓW | LUDO- 
WYCH W KRAKOWIE. Dnia 23 i 
24 bm. odbędzie się w Krakowie 
zjazd literatów ludowych w celu za- 
łożenia, Związku Literatów Ludo- 
wych. Zjazd organizuje Redakcja 
miesięcznika „Wieś — jej pieśń" w 
osobie Jontka z Bugaja i Antoniego 
Olchy z Naprawy. 

Skazanie komunisty dr. Pu- 
feiesa. Onegdaj został skazany 
przez trybunał w Krakowie, ko- 
mynista dr. Pufeles na 2 i pół 
roku więzienia i pozbawienie praw 
na lat 5, 

AMBASADOR BELGJI. W War- 
szawie bawił nadzwyczajny amba- 
sador króla Belgji J. E. Adolf Max 
w misji specjalnej. Ambasador Max 
cieszy się w Belgji sławą wielkiego 
patrjoty i ogromną popularnością. 

STOPA DYSKONTOWA została 
w Polsce obniżona z 9.5 na 8.5 proc., 
poczynając od 15 czerwca. 

OSZUŚCI WYDAWNICZY. Dwaj 
żydzi warszawscy dr. Goldkorn i nie 
jaki Feldman ukartowali sztuczkę, 
która omal im sie nie udała. Gold- 
korn mianowicie, nie pytając się wca 
le o zezwolenie prof. rosyjskiegoGu- 
bawera. przetłumaczył jego dzieło o 
zapobieganiu ciąży, a Feldman je 
wydał. Prof. Gubarow dowiedział 
się o tem i zaskarżył obu żydów do 
sądu. Sprawa odbędzie się przed są- 
dem okr. w Warszawie. Obaj pomy- 
słowi żydzi odpowiadać będą za po- 
gwałcenie praw autorskich. 

SYN RABINA — PRZEMYTNI- 
KIEM. Straż graniczna w Łodzi otrzy 
mała poufną informację, że firma 
ekspedycyjna „Transport Śląski" 
trudni się przemytem daktyli. Roz- 
ciągnięto nad tą firmą baczną obser- 
wację, która potwierdziła doniesienia 
i przyłapano 15 skrzyń daktyli prze- 
słanych z Niemiec. Na drugi dzien po 
wykryciu afery do firmy tej przybył 
jakiś osobnik, który na widok funk- 
cjonarjuszów straży zaczął uciekać. 
Ujęto go i okazało się, że osobnikiem 
tym był syn rabina z Bełchatowa. 
Hanonja Tornmeim. Sąd okręgowy 
Skazał go za przemyt na 11.000 zł. 
Brzywny z zamianą na 2 lata aresztu. 


UZNANIE SOWIETÓW PRZEZ 
RUMUNJĘ. Między Sowietami a Ru- 
munją przyszło ostatnio do zawar- 
Cla paktu, mocą którego Rosja uzna- 
ła północną granicę Rumunji, zrze- 

ając się tem samem pretensyj do 
Besarabii, a Rumunja uznała Sowie- 
ty jako państwo de jure. 
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Rozwiązanie Narodowo-Socjalistycznej Partji Robot,“ 


w Katowicah, w Lodzi i 


Dyrekcja Policjj w Katowicah i 
władze administracyjne w Łodzi roz- 
wiązały w ub. tygodniu partję naro- 
dowych - socjalistów „Błyskawica“, 
w pierwszym wypadku na terenie 
całego woj. Śląskiego, w drugim —- 
na terenie Łodzi. 

Jako przyczynę rozwiązania i za- 
kazania zarówno działalności, jak i 
hoszenia wiśniowych koszul, oraz od- 
znak błyskawicy, podano to, że „or- 
ganizacja ta nie odpowiada warun- 
kom swego poważnego istnienia, a 
działalność jej wykraczała przeciw- 
ko obowiązującemu prawu, zagraża- 
jąc bezpieczeństwu i spokojowi pu- 
blicznemu”. 

Oto skutek nierozważnego i nieu- 
miejętnego prowadzenia organizacji, 
która miała wszelkie warunki po te- 
mu, aby się stać ruchem odrodzenio- 
wym w Polsce na miarę wielkich, 
epokowych ruchów robotniczych. 

Przyglądając się od dłuższego cza- 
su i obserwując działalność „Błyska- 
wicy' na Śląsku, już dawno widzie- 
liśmy tam grube nietakty i pocią- 
nicia polityczne, nieraz tak naiw- 
ne, że zdumiewać się można było już 
nietylko samą nielogieznością podob- 
nych posunięć, ale najdalej posunię- 
ta absurdalnością. Ta absurdalność 
właśnie pociągnęła skutki rozwiąza- 
nia. 

Śląscy przewódcy „Błyskawicy* 
nie mogli jakoś zrozumieć tego, że 
żadna młoda organizacja nie może 
sobie pozwolić w zaraniu swego ist- 
nienia na walkę miedzypartyjną na 
wszystkie fronty, ale wszystkie siły 
należy wytężyć dla zorganizowania 
sie i wewnętrznego scementoowania. 
Tymczasem „Błyskawica“ zarówno 
na Śląsku. jak i w Łodzi z miejsca 
przypuściła atak do BBWR., PPS., 


Ch. D., a nawet Stronnictwa Narodo 
wego w niektórych wypadach, cho- 
ciaż z programu tego Stronnictwa 
wzięła bodajże najmniej 80 proc. ma- 
terjału. 

Takie kardynalne błędy musiały 
się zemścić i zemściły się prędzej, niż 
wolno było przypuścić. Zawcześnie 
też było-na „rozdawanie tek“, gdy 
do władzy jakiejkolwiek było niesły- 
chanie daleko. 

Rozwiązanie „Błyskawicy'' na Ślą- 
sku jest wyłącznie winą nieudolnego 
kierownictwa, winą polityki domoro- 
słych „wodzów“, prezesów i nnych 
osobników o małem doświadczeniu 
życiowem, a jeszcze mniejsem wy- 
robieniu politycznem. 

W obecnych warunkach kierowni- 
ctwo prowadzenia nadal „Błyskawi- 
cy“ wraca znowu do faktycznego jej 
założyciela adw. sosnoowieckiego, p. 
Wacława Kozielskiego, który, jako 
człowiek pod każdym względem odpo 
wiedni, jedynie na przywódcę się na- 
daje. 

Co jednakże musi wywołać duże 
zdziwienie, to równoczesne rozwią- 
zanie Narodowo - Socjalistycznej 
Partji Robotniczej również i na tere- 
nie Krakowa. Grupa krakowska, któ 
rej prezesem jest znany adwokat p. 
dr. Jan Tomasik, nie podlega Kato- 
wicom, ale należy do Sosnowca, gdzie 
prezesem iest p. Kozielski. A jednak 
i ta grupa została rozwiązana pi- 
smem Starosty Grodzkiego krakow- 
skiego z dnia 13 bm. Pismo to dosło- 
wnie brzmi 

Na zasadzie art. 16. Rozporządze- 
nia Prezydenta Rzeczypospolitej Pol- 
skiej z dnia 27. pażdziernika 1932 
roku (prowo o stowarzyszeniach Dz. 
U. R. P. Nr. 94. poz. 808) zawieszam 
w działalności na terenie miasta Kra 


WSPANIAŁE WINA DOMOWE 
sporządzisz łatwym sposobem na drożdżach 
WINNYCH 


„DROWIN* 
Szczegółowy podręcznik R PRADELA 


przesyłamy po nadesłaniu 80 gr. w znaczkach pocztowych. 


M PRADEL 
KRAKOW, ŚW. TOMASZA 22. 


WYDALENIE DZIENNIKARZA. 
Z Niemiec wydalono angielskiego ko- 
respondenta „Daily ;Expres“ pod 
zarzutem uprawiania szpiegostwa. 

MARKA NIEM. SPADA. Zazna- 
czył się bardzo wydatny spadek mar- 
ki niemieckiej. Żydzi się przechwa- 
lają, że to „skutek ich propagandy 
boikotowej“ 

SZOWINIZM CZESKI HULA. — 
Rządy czeskie na Śląsku Cieszyńskim 
są w dalszym ciągu exterminacyjne, 
o ile chodzi o Polaków. Masowe wy- 
dalania z pracy Polaków są tam na 
porządku dziennym. 

ZAMACHY w AUSTERJI. Zamachy 


Administrator, 


wie Łaskawe zgłoszenia do Redakcji 
pod „Energiczny”. 
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i przyjmie w zarząd kilka kamienic w Krako- 
A 


bombowe w Austrji, dokonywane 
przez narodowych socjalistów nie- 
mieckich przybrały ostatnio charak- 
ter masowy. Sądy doraźne są tam 
zapracowane. 

ZMIANA RZĄDU. W Belgji na- 
stąpiła zmiana gabinetu. Premjerem 
został p. de Brocqueville. 

ZAMACH STANU NA LITWIE. 
Waldemaras i nieliczni jego zwolen- 
nicy ze sfer wojskowych usiłowali 
dokonać zamachu stanu, co im się 
jednak nie udało. Zamachowców 
wraz z operetkowym dyktatorem o- 
sądzono w więzieniu i wszczęto śledz 
two. 
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uczciwy i energiczny 


w Krakowie. 


kowa i równoczenie rozwiązuję orga- 
nizację p. n. „Narodowo Socjalistycz _ 
na Patrja Robotnicza Okręg Kra- 
kowski“, jako zagrażającą bezpieczeń 
stwu, spokojowi i porządkowi publi- 
cznemu. Zarazem zakazuję noszenia 
odznak, dystynkcyj i t. p. świadczą- 
cych o przynależności do organiza- 
cji „Narodowo Socjalistycznej Partji 
Robotniczej”, oraz przedsiębrania. 
jakiejkolwiek działalności organiza- 
cyjnej na terenie miasta Krakowa. 
Uzasadnienie: Dotychczasowa działa 
łalność zarówno samej organizacji 
„Narodowo - Socjalistyczna Partja 
Robotnicza”, jak i jej członków — 
przejawiająca się w wydawaniu i koi 
portowaniu pism, broszur i ulotek, 
oraz głoszeniu haseł mających na 
celu rozszerzania nieprawdziwych, a 
niepokojących ogół publiczny wieści, 
oraz sianie nienawiści między po- 
szczególnemi ugrupowaniami społe- 
czeństwa, kolidowała z obowiązujące 
mi przepisami prawnemi. Dlatego 
Narodowo - Socjalistyczną  Partję 
Robotniczą przez jej działalność u- 
znać należało za zagrażającą bezpie- 
czeństwu, spokojowi i porządkowi 
publicznemu i jako taką w działalno- 
ści zawiesić i równocześnie rozwią- 
zać. 

Decyzja powyższa jest wysoce 
krzywdząca dla Narod. Socjal. Part ji 
Rob. w Krakowie, wolno zatem przy- 
puścić, że po wyjaśnieniach zarządu, 
który wybiera się w delegacji do p. 
wojewody zostanie ona cofnięta, co 
pozwoli tej grupie kontynuować swą 
wysoce ideową pracę dla dobra ogółu 
robotniczego w Polsce. 

Również i zarząd grupy N. S. P. R. 

* Woli Duchackiej otrzymał podob- 
na decyzje o rozwiązaniu. 

Do spraw tych jeszcze powrócimy. 


ORKAN W AMERYCE. W republi 
ce San Salvador przeszedł nad kra- 
jem orkan, którego ofiarą padło prze 
szło 2000 ludzi. 

PORWANIE KONSULA. Terory- 
ści.chińscy uprowadzili w Nankinie 
posła japońskiego Kuramoto. Ja- 
ponja wysłała na poszukiwania dwa 
okręty wojenne, a władze miejscowe 
wyznaczyły 10.000 dolarów nagrody 
za wiadomość o losach zaginionego. 

BARBARZYŃSTWO XX. WIE- 
KU. W Lambrt, w stanie Missisipi 
Am. Pół 200-osobowy tłum wyrwał 
z rą kstraży więziennej dwóch murzy 
nów i rozszarpał ich dosłownie na 
szczątki. Takie barbarzyńskie wy- 
padki lynczowania murzynów w 
Ameryce są nader czeste i świadczą 
o kompletnem  zdziczeniu dzikich 
band Jankesów. 


S. P. JÓZEF FENTZL. W Krako- 
wie zmarł w wieku lat 72 śp. Józef 
Fentzl, em. urzędnik PKP. Zmarły 
był długoletnim prenumeratorem 
„Hasła“ i sympatykiem polskiego 
ruchu antysemickiego, który popie- 
rał zawsze w miarę sił i możności. 

Cześć Jego pamięci! 


GDY PISZECIE DO RE- 
DAKCHJI.. 

Warunkiem przyjęcia 
artykułu do druku jest: 

1. Pismo wyraźne i czytelne. 

e. Pisanie ty l k o po jednej 
stronie papieru. 

3. Odstępy między wierszami od- 
powiedniej szerokości. 

4. Ujęcie tematu zwięzłe i krótkie. 

5. Jasność opisywanego zagadnie- 
nia lub sprawy. z 


rękopisu 


_ Str. 6. 


HASŁO PODWAWELSKIE" 


Koenigsfeld i itowarzysze 


powołują się na stosunki z przedstaw. władz bezp 
z Katowic i Król-Huty, 


Dla całości obrazu gospodarki Ma- 
xa Koenigsfelda i towarzyszy w oso- 
bie Rosemeiera, Koplowitza et con- 
sortes w cegielni parowej w Nowej 
Wsi, dzierżawionej od Spółki Wirec- 
kiej, dodać należy jeszcze i to, że 
iKoenigsfeld, celem | zaszachowania 
przeciwników — powołuje się w trud 
nych chwilach na swoje bardzo zaży 
łe stosunki z rozmaitymi wyższymi 
urzędnikami dyrekcji policji w Król. 
Hucie. To samo czyni i szturmowiec 
hitlerowski z Gliwic Rosemeier. 

Ponieważ tego rodzaju wyznania 
szkodzą przedewszystkiem interesom 
ogólnym polskim, gdyż słusznie w du 
szach robotników, którym niewypła 
cono należnych zarobków, powstać 
musi wątpliwość w bezinteresowność 
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działalności naszych władz bezpie- 
czeństwa. Z tych też przyczyn wła- 
dze nasze, a głównie niektórzy dostoj 
nicy policji z Król. Huty i Katowic 
powinni bezwzględnie pociągnąć win- 
nych oczerniania ich do odpowiedzial 
ności karnej. Dowodami i materjała 
mi do tej sprawy potrzebnemi zaw- 
sze możemy służyć. 

Również ciekawą sprawą jest po- 
pieranie przez Spólnotę Interesów 
kliki Koenigsfeld & Rosemeien, któ- 
ra każde zamówienie, jakie posiada 
bezwłocznie kieruje do cegielni paro- 
wej. Narazie ostrzegamy tylko w tej 
formie, ale u ile nadal takie rzeczy 
powtarzać się będą — nie omieszka- 
myopublikować wszystkich znanycn 
nam faktów. 


PERŁA UZDROWISK ŚLĄSKICH 


JASTRZĘBIE-ZDRÓJ 


Radoaktywne kąpiele solankowo jodobromowe — borowinowe — kwasowęglowe. 
Elektro i hydroterapia — inhalacje — pijalnia. 


Leczy skutecznie: reumatyzm — ischias — artretyzm — choroby ko- 
|) 


biece — skrofulozę — choroby serca i t. d. — — 


Niezwykle obniżone kuracje ryczałtowe w okresie do 30 listopada 
o "ynesi 3-tyg. kuracja ryczałtowa wraz z taksą klimatyczną, 2 krotną 


50 poradą i opieką lekarską, wszelkiemi zabiegami mr i kąpielami, 
zaordynowanemi przez lekarza zdrojowego, o dd 
Z. * pensjonacie wedle własnego wyboru, ze światłem, obsługą, pościelą, 


bielizną, i utrzymaniem (3-krotny posiłek dziennie) — — — — — — 


zielnym pokojem 


3-tyg. kuracja rycz. z 5-krotnym posiłkiem dziennie zł. 20650 RE) 
4-tyg. kuracja rycz. z 3-krotnym posiłkiem dziennie — zł 240— 
M ię $ S-krotnym posiłkiem dziennie — zł. 268:— 


W sezonie głównym (od 16. VI; 
3-tyg. kuracja rycz. 3-krot. pos. zł. 234—, 5 krot, pos. zł. 24450 
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Żadnych opłat dodatkowych. Dworzec, poczta i etdin na miejscu. Prospekty na żądanie. 
Wszelkich informacyj udziela Dyrekcja Zakładu Kąpielowego. 


iuty Weber w Kró-tycie opiekunkami żydów. 


Właściciełkami okazałej kamieni- 
cy w Król. Hucie przy ul. Kościelnej 
11, są, mocno zębem czasu draśnięte, 
dwie siostry Weber, znane ze swoich 
licznych wycieczek do rozmaitych 


cudownych miejse i uprawiania de- 
wotyzmu religijnego. Zdawałoby się 


Telef. 11. 


wego i łazienek. [Dom 


Pięc minut do dworca. 


Hasłem mojem: Wszystko dla Kuracjuszy. 


” " fi zr . 
Hotel i Pensjonat „EUROPEJSKI whit. Jan Gajda 
JASTRZĘBIE - ZDRÓJ 
Dom Hotelowy i Pensjonat znajduje się w pobliżu parku kąpielo- 
nowo wybudowany i komfortowo urzą- 
dzony. Swiatło elektryczne i kanalizacja. Garaże — Ogrody dla 
dzieci i werandy słoneczne. Codziennie koncert radjowy. Kuchnia 
pierwszorzędna. Sumienna i rzetelna obsługa. Ceny umiarkowane. 


tedy, że z uwagi właśnie na ten swój 
dewotyzm powinnyby się dość scep- 
tycznie ustosunkować do potomków 
morderców Chrystusa Pana, czyli 
żydów. Niestety, dzieje się zgoła i- 
naczej. Dewotyzm religijny sióstr 
Weber nie przeszkadza wcale ich za- 


| 


Telef. 11. 


Auto do dyspozycji, 


—05— 
RĘKOPISÓW NIE ZWRACA SIĘ. 
ZA TEN DZIAŁ REDAKCJA NIE 
ODPOWIADA. 


Ze Lwowa 
Lojalność t. zw. żydowskich 


Kombatantów,  * 


Podczas niedawnych wyborów deo 
lwowskiej Rady miejskiej, Federacja 
Związków byłych wojskowych, u- 
tworzyła kombatancki front wybor- 
czy. — Jak wiadomo, do Federacji 
wkręcili się i żydzi, (gdzie ich nie- 
ma — przyp. red.) chcąc zadokumen 
tować, jak to oni „dzielnie“ walczyli 
i nazwali się „Związkiem Żydów 
Uczestn. Walk o Niepodległość”! 

Związki kombatanckie obowiązu- 
je absolutna solidarność. A co zrobili 
żydzi? — Dla przypodobania się, pod 
pisali narówni z wszystkiemi związ- 
kami odezwy, ulotki i wszelkie pro- 
pagandowe  enuncjacje, natomiast 
przed wyborami ogłosili apel do bez- 
względnego głosowania na listy blo- 
ku żydowskiego. Dla nas takie obłu- 
dne stanowisko żydowskich wojaków 
nie jest nowością. — Przecież do Fe- 
deracji wepchali się jedynie, jak zre- 


sztą wszędzie, dla interesu. — Ale 
pytamy się, jak można wchodzić w 
jakiekolwiek stosunki z takim part- 
nerem i nie przewidzieć jego gry i 
taktyki? — Obecność w Federacji ży 
dowskiego Związku, tylko ją kom- 
promituje, budzi niesmak i zamęt. 


Z Zakopanego 
Właśtkile kawiarń posłuszni żydom. 


Na przywitanie wycieczki niemiec- 
kiej właściciele kawiarni pp. Trzaska 
i Król wywiesili chorągwie ze swa- 
styką. Stało się to podobno na życze- 
nie władz administracyjnych. Czy to 
było trafne czy nie — zostawiam na 
boku. Ale nie można pominąć milcze- 
niem dalszych konsekwencyj. 

Żydzi narobili gwałtu, ujrzawszy 
znak Hitlera. Paru matadorów sjoń- 
skich udało się do gospodarzy i zażą- 
dało od nich usunięcia swastyki, gro 
żąc bojkotem, a pp. hotelarze posłu- 
sznie zdjęli chorągwie. Więc takie 
czasy? Na skinienie żyda skacze pol- 
ski kupiec na łapkach? A jak się 
przypadkowo nie spodoba Machabe- 
jowi chorągiew polska — to co? Kto 
tu na poskiej ziemi gospodarzem? 
PP.Trieber i Wieselman ? Wierzyć się 
nie chce, że w jeszcze polskiem Zako- 
panem żydki dyktują, czy i jak ma- 
my witać gości zagranicznych. 


Hotel 


Pensjonat 


p 
chłanności na grosz, bez różnicy, od 
kogo on pochodzi. 

W domu owych starych panien 
Weberowych znajduje się sklep do 
wynajęcia. Jako kandydatka nań 
zgłosiła się młoda i przedsiębiorcza 
Polka, ale siostry Weber  odrzekły 
krótko i węzłowato: 

— Co, nie chce pani dać 140 zł. 
miesięcznie i za trzy miesiące zgóry? 
W takim razie wolimy wynająć lo- 
kal żydom, ci lepiej nawet płacą. 

Tymczasem, mówiąc nawiasem — 
jeden z żydów, który wynajmuje 
sklep od sióstr Weber, od dwóch mie 
sięcy czynszu nie płaci i płacić nie 
ma. absolutnie zamiaru. 

Wobec takiej etyki chrześcijań- 
skiej sióstr Weber, trudno nie wypo- 
wiedzieć tego znanego przysłowia, 
że: modlą się pod figurą, a... żyda 
mają za skórą. 


Restauracja - Cukiernia 


E. POSŁUSZNY l 
JASTRZĘBIE -ZDRÓJ 


vis a vis Parku Zdrojowego 
Poleca: pokoje umeblowane, — Łazienka — Balkony —- Telefon 
w domt; RÓ i aii: — Sent suku amaa 


Paser złodziejski Pinkus Mon- 
szajn. Pinkus Mondszajn (księżyc), 
właściciel odlewni w Król. Hucie, ul. 
3-go „Maja 34, skupował tak długo 
stopy metalowe od złodziei król-huce- 
kich, aż się wreszcie ucho urwało u 
dzbana i... policja przeprowadziwszy 
rewizję, znalazła 2750 kg. stopu mie- 
dzianego, pochodzącego z kradzieży. 

Fakt powyższy świadczy, kto po- 
piera na Śląsku złodziejstwo i czemu 
się to dzieje, że przedsiębiorstwa ży- 
dowskie przeważnie nie doznają w 
taki sposób. jak polskie, skutków 
kryzysu. Polak i wogóle aryjczyk nie 
zdobyłby się na taką „pomysłowość, 
lecz żydzi nie przebierają w środkach 
i najchętniej wchodzą w spółkę ze 
złodziejami i popierają ich przez od- 
kup przedmiotów kradzionych. 
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ARTUR PASZEK 


Blacharstwo-budowia 
$więtochłowice. ulica Długa 48. 


Wykonuje wszelkie prace w zakres blacharstwa wchodzące čoraz iustalacje i t. p. 


Po cenach najprzystępniejszych 
Telef. 40 7:54 ód Sp szy 


Z Reno Zdzoję 
Wyjeżdżającym na kurację do Ja- 
strzębia - Zdroju godzi się polecić 
znany Pensjonat Europejski, które- 
go właścicielem jest Ślązak, znany 
w tej branży fachowiec, p. Jan Gaj- 
da. Pensjonat Europejski prowa- 
dzony jest czysto i wzorowo, pokoje 
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ponaż 


obuwie damskie, męskie 
i dziecinne najkorzystniej 
kupisz tylko u fachowca 


FRANC. BISKUP 
Król. Huta, 3-go Maja 43. 
Najstarszy skład obuwia w miejscu 


Wielki wybór! Ceny konkurencyjne 
OOROYPOPOOPOOOLOOFPOPOPOPE 


DLACZEGO? 

Jest kilku malarzy pokojowych Po 
laków. Firmy stare, znane, solidne. 
Dlaczego więc inżynier p. Zopoth ro 
boty w „Atlasie“, pp. Romerów od- 
dał żydowi Hechtowi? I to nie poraz 
pierwszy. A co powie p. Zopoth, je- 
żeli Polacy zaczną sprowadzać inży- 
nierów żydowskich i jego pominą? 
Warto się nad tem zastanowić. 


Zakopiańczyk. 
Z Dębicy 
Jk LU sip na sojuszu 2, Żydami? 


Nr. 21 „Hasła Podwawelskiego“ 
z sh 20. maja 1934 r. pisaliśmy o 
o dziwnym sojuszu ks. Kopernickie- 
go i ks. Kotfisa z żydami. Wyrazi- 
liśmy przytem obawę, że przez sku- 
pienie przeszło tysiąca żydów w je- 
dnym okręgu wyborczym oddali się 
zupełnie w ręce żydowskie, z czego 
żydzi nie omieszkają skorzystać. 
Jak było do przewidzenia sytuację 
tą wykorzystali żydzi w zupełności. 
Widząc swą siłę, widząc, że bez ich 
głosów nasi szabesgoje z ks. Kotfi- 
sem i ks. Kopernickim na czele nie 
mogą marzyć nawet o przeprowa- 
dzeniu wyborów po swej myśli, za- 
żądali wzamian za ich poparcie za- 
miast przyrzeczonych im początko- 
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Telef.407:54 


słoneczne, komfortowo urządzone; 
ceny nader przystępne. Kuchnię pro- 
wadzi wytrawny fachowiec. Dla roz- 
rywki zainstalowany  pierwszorzęd- 
ny aparat radjowy. 

Z tych względów Pensjonat Euro- 
pejski w Jastrzębiu-Zdroju _poleca- 
my naszym licznym Czytelnikom. 
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KRÓL.HUTA ul. Wolności ` 
KATOWICE ul. 3-go Maja 
Popierajcie jedynie chrześcijańskie 


składy jednolitych Cen. 


TLC. TLC. 


wo 4-ch mandatów, 5-ciu i rzeczywi- 
ście, ku obrzurzeniu większości lu- 
dności polskiej, zostało umieszczo- 
nych na liście kadydatów 5-ciu ży- 
dów. Niedość na tem. Przyrzeczono 
im oprócz tego stanowisko jednego 
ławnika, a nawet (jak mówią pow- 
szchnie) i wiceburmistrzem miano 
wybrać w razie zwycięstwa żyda. 

Zdawoło się już naszym szabesgo- 
jom, że teraz zwycięstwo ich jest 
pewne. Przeliczyli się jednak grubo. 
Społeczeństwo polskie, widząc, że 
dybią na, jego zgubę, że znowu chcą 
go zaprzedać w ręce żydowskie, po- 
stanowiło bronić się wrzelkiemi siła- 
mi. 

Na liście kondydatów znalazło się. 
obok żydów i szabesgojów 6-ciu po- 
pażnych obywateli, którzy stali na 
gruncie państwowym i narodowym 
i nie godzili się na sojusz z żydami i 
na ich faworyzowanie. Koło nich sku 
piła się większość ludności polskiej i 
w dniu 27. maja, dając wyraz swym 
uczuciom i nastrojom oddała na nich 
gremjalnie swoje głosy. 

I tych 6-ciu kandydatów prawdzi 
wie polskich przeszło przygniatają” 
cą „większością głosów.  Najgorze. 
zaś wyszli nasi szabesgoje. 

Żydzi widząc zdecydowaną posta” 


EG 


wę ludności polskiej, chcieli przepro- 
wadzić swoich 5-ciu kandydatów, 
aby więc ratować siebie, oddawali z 
13-tu rozporządzalnych głosów 10 na 
żydów, pozostałe zaś 3 głosy oddawa- 
li na ks. Kotfisa, p. Stefana i Osu- 
chowskiego, swoich najlepszych przy 
Jaciół. 

Klęska naszych szabesgojów była 
zupełna. Ks. Kotfis, czołowy kandy- 
dat. pomimo głosów żydowskich zna- 
lazł się na 12 miejscu, a p. Stefan 
zdołał się usadowić zaledwie na o- 
statniem 13-tem miejscu. W ten spo- 
sób w okręgu II, który wybierał 13 
radnych, wybrano 6 kandydatów 
prawdziwie polskich, 5-ciu żydów i 
2 szabesgojów. W okręgu I, który 
wybiera 3 radnych klęska szabesgo- 
jów była jeszeze dotkliwsza. Ks. Ko- 
pernicki, który kandydował w tym 
okręgu, przepadł z kretesem, otrzy- 
mawszy zaledwie 247 głosów, w tem 
100 przeszło głosów żydowskich, któ 
rzy oddawali na niego po 3 głosy, ja- 
kiemi każdy wyborca rozporządzał w 
tym okręgu. 

Ta zdecydowana postawa  społe- 
czeństwa polskiego, jaką zajęło ono 
w czasie wyborów, świadczy, że spo- 
łeczeństwo polskie przejrzało wre- 
szcie na oczy i zrozumiało grozę nie- 
bezpieczeństwa żydowskiego. Nasi 
zaś szabesgoje, a w szczególności ks. 
Kotfis i ks. Kopernicki powinni się 
przekonać z tej nauki, jaką im dało 
Społeczeństwo polskie, gdzie jest ich 
właściwe miejsce. 

„Kierownicy“ wyborów przed wy- 
borami teroryzowali obywateli, gro- 
żąc im różnemi „konsekwencjami“ za 
niegłosowanie ich kartkami, pocho- 
wali się po wyborach po mysich no- 
rach. 

Społeczeństwo polskie wie dobrze, 
komu ma do zawdzięczenia, że do 
Rady Miejskiej zamiast 3 żydów, co 
im się według. procentowego stosun- 
ku należało, weszło ich 5-ciu i moga 
swemi głosami wybrać jednego ław- 
nika. czyli że będą mieli razem 6-ciu 
przedstawicieli. Tego wprowadzenia 


Miodosytnia Kazimierza Robackie- 
go — założona w roku 1841. Kraków 
Sławkowska 26. 1 

Bigosz Stanisław — Kraków, Kar- 
melieka 12 — poleca najnowsze ar- 
tykuły modno-męskie. 

Obuwie wytwórnia „Franko“, ; 
Kraków, ul. Florjańska 29, w sieni. 

Cyankiewicz Józef, sklep zegarmi- 
strzowsko - jubilerski, Kraków, ul. 


Sławkowska 1. 

Syrmfonja. Chrześcijański skład 
Zramofonów. Natalja Papla, Kra- 
ków, ul. Wiślna 10. | 

Kowalski Roman, Skład płócien, 
bielizny, pańczoch o wszelkich towa- 
tów bławatnych, Kraków, ul. Wiślna 
Nr. 8. 

Tomaszewski Władysław, — szkło 
lampy naftowe, „elektryczne, słoje 
Weka“ do konserw, Kraków, Ry- 
tek 39. 


ULSA TREE: E I WOZY 
TOREBKI DAMSKIE 


Najnowsze wzory, 
TEKI, PORTFELE, 
PUGILARESY 
Lustra toaletowe, ramki 
do fotografji, oprawa. 
Papiery, karty do gry, 
szachy, domina 


poleca 


Stanisław 


Rąb 


Kraków Sławkowska L. 4. 


F BILETY wizytowe 


żydóww podwójnej wysokości do Ra- 
dy Miejskiej społeczeństwo Polskie 
nigdy nie zapomni. 


Brześć nl Bugiem. 
Jydowski połajemny dom sthadze. 
Tortwrowanie dziewcząt ariskith, 


Policja zlikwidowała ostatnio po- 
tajemny dom schadzek i zarazem 
dom nierządu w Brześciu nad Bu- 
giem, prowadziny tam przez godną 
siebie żydowską parę małżeńską A- 
rensonów. 

Już od dłuższego czasu dochodzi- 
ły do władz bezpieczeństwa wersje, 
że Aronson wraz ze swą żoną 
przetrzymuje św swojem „przed- 
siębiorstwie' nietylko zawodowe ko- 
rytjanki, ale także dziewczęta znajdu 
jące się w krytycznej sytuacji ma- 
terjalnej. 

Wobec tego, że pogłoski były coraz 
uporczywsze, nad Aronsonami roz- 
toczono czułą opiekę policyjną, a 
jednocześnie wszczęto dochodzenia. 

I oto już w bardzo krótkim cza- 
sie wyszły na jaw skandaliczne szcze 
góły działalności tej pary żydowskich 
rekinów. Okazało się mianowicie, że 
Aronsonowie nietylko zmuszali dzię- 
wczęta do uprawiania nierządu, ale 
jeszcze odbierali im zarobione pienią- 
dze. 

Ostatnio zgłosiła się na posteru- 
nek policji w Brześciu pewna w 0- 
krutny sposób poraniona i storturo- 
wana dziewczyna, która zeznała, że 
zarówno Aronson, jak i jego żona 
Sara, podstępem wciągnęli ją do 
swego domu schadzek i przy pomocy 
bicia i torturowana 
ZMUSZALI JA DO NIERZĄDU. 

Dziewczynie tej udało się zmylić 
czujność swych prześladowców i 
zbiec pod opiekę policji. 

Wobec już teraz nieulegającej wą- 
tpliwości ohydnej zbrodni zdegenero- 
wanej pary żydowskiej, osadzono o- 


Chrześcijańskie firmy godne p 


Brachel Walerjan, fabryka wędlin, 
Kraków, Florjańska Nr. 51. 

Zieliński, Mechaniczna piekarnia, 
Kraków, ul. Karmelicka L. 21 tel. 
138-67. 

Machnicki Alfred, Kraków, Miko- 
łajska L. 5. Hurtowny skład dewo- 
cjonali: 

Skład przyborów fotograficznych 
i pracownia fotograficzna, Kraków, 
ulica Szewska Nr. 2. 

Pradel Marja, skład drożdży na 
wina owocowe, Kraków, św. Toma- 
sza 22. 

Knapiński L. przepuklinowe pasy 
i narzedzia lekarskie, Kraków, ul. 
Mikołajska T. 

Najder Franciszek, Zakład Art. 
Stolarski, Kraków, ul. Krowoderska 
23 

Ogród Zakładu Józefitów, Kra 
ków, Karmelicka L. 6, tel. 10112. 


100 sztuk od zł. 150 


ZAWIADOMIENIA 
ŚLUBNE 


WYKONUJE: 


SKLAD PAPIERU 1 GALANTERII 
Mita SŁOMIANY 


KRAKÓW, Sławkowska 24. 
TEL 117-44 TEL. 117-44. 


JAN SAJAK 
KRAKOW, SW. TOMASZA 24 


Nowy dom K. Oszczędności m. Krakowa, 


„SKŁAD 

DODATKÓW KRAWIECKICH 
(róg ul. Szpitalnej) 

z m 


HASŁO POD WAWELSKIE 


boje Aronsonów w więzieniu i rozsze 
rzono śledztwo. 

Cała sprawa ohydnego kuplerstwa 
wywołała w Brześciu wzburzenie lu- 
dności aryjskiej. 

I żydzi się dziwią, że antysemityzm 
polski rośnie z dnia na dzień! Czyż 
nie rozumieją oni, że przyczyną tego 
antysemityzmu jest jedynie ich tal- 
mudyczna moralność, tak różna od 
moralności aryjskiej i chrześcijań- 
skiej! 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 

S. O. S. — Kraków. — Niektóre 
myśli wykorzystamy. Na przyszłość 
jednak prosimy koniecznie zachowy- 
wać te warunki, które podaliśmy w 
poprzednim num. „Hasła“ w art. pt. 
„Gdy piszecie do Redakcji,..* 

WP. Zygmunt Wasilewski — Kra- 

"tów. — Prosimy o osobiste zgłosze- 
nie się do naszej Redakcji, lub opisa- 
nie sprawy dokładnie i podanie swo- 
jego adresu, a wtedy z informacyj 
Pana skorzystamy. 
WP. P. — Kraków. — Prosimy b. 
na przyszłość pisać nieco wyraźniej. 
gdyż, ani nasz redaktor, ani zecerzy 
sanskrytu nie znają. 

„Anonim* Katowice. — Materjału 
nadesłanego inam, wykorzystać 
ni bedziemy mogli. K,kopis do zwro- 
ta 

WP.S. Ch. — Poznań. — Najchęt- 
niej. Może się Pan zajmie tą sprawą 
osobiście na tamtejszym terenie” 
Czekamy odnowiedzi. 

WP. Prof. W. Debica. — Dzięku- 
jemy, wykorzystywujemy. Prosimy 
o częstszy materjał. 

WP. Józef B. — Lwów. — Mate- 
rjał nadesłany drukowany już był w 
prasie narodowej lwowskiej. Art. o 
„Podhalu — Bukowinie“ jest rekla- 
mą, a te rzeczy są płatne. Prosimy o 
raaterjał oryginalny. Jedną koresn. 
drukujemy. : 

WP. Józef Sałżyński — Żółkiewka. 
Z korespondencji Pana nie możemy 
dobrze wyrozumieć, o co Panu wła- 


Palczewski Stanisław, Skład skór, 
Kraków, ul. Długa, ¡idom im Helclów. 

Drukarnia L. Gronuś i Ska, Kra- 
ków, Stolarska 6. Wykonuje wszelkie 
prace w zakres drukarstwa wchodzą 
ce po najniższych cenach. 

Ziembicki Z. Główny skład papie- 
ru, Kraków, PI. Mariacki 2. 

Piwo Okocimskie barona J. Gótza 
w Okocimie. 

Rothe Antoni, fabryka Świec i słyn 
nych pierników, Kraków, ul. Sław- 
kowska 20. 

Ksiegarnia ‚Katolicka M. Łubień- 
skiej, Kraków, ul. Florjańska 1. 

Kapelusze meskie Antoni Jarosz, 


Kraków, Sławkowska 24 (dom 
XX Marków). 
Centralny Skad Tapet, Kutrzeba 


Zofja, Kraków, Wiślna 11. 
Futra, Trąbka Antoni i Syn, Kra- 
ków, Szewska 12. 


Fotograficzne 
aparaty i przybory 
po cen. fabrycznych 


Warszawski Skład 


przyborów EEE 
EMI fotograficznych 


Kraków, Szewska 2 
Tel. 114-28 


Pracownia do wywoływania ko- 
piowania i powiększania prac a- 
matorskich. 


ściwie chodzi. Prosimy napisać je- 
szcze raz jasno i wyraźnie, dopiero 
będziemy mogli korespondencję zu- 
żytkować. „Hasło“ będziemy Panu 
wysyłali po wpłaceniu prenumeraty. 
WP. Wiktor Korwin — W. — To- 
ruń. Takie ogłoszenie będzie koszto- 
wać: 1 raz 5 zł., 3 razy 12 zł. Zwra- 
camy uwagę na konkurs „Hasła'. 
WP. Hacnowski (?) Puławy. 
Prosimy podać wyraźnie swoje na- 
zwisko i adres, a wtenczas z infor- 
macyj Pana skorzystamy. Anoni- 
mów wogóle nie uwzględniamy. 


Na fundusz prasowy złożyli: 


WP. J., Kraków | 15 zł. 
WP. N. N., Nowy Sącz 1 zł. 
WP. Bigosz, Kraków | 15 zł. 

Wszystkim powyższym osobom 
składamy serdeczne  podziekowanie 


Staropolskiem „Bóg Zapłać“. 
—0S80— 


Co graią w kinach. 


Apollo: Glorja Swanson „Szalona 
wdówka“. 

Sztuka: „Szpieg nr. 33“. 

Wanda: Podwójny program I. 
„Flip i Flap“, II. „Zbrodniarz z 
Charles Lauchtonem. 

Uciecha: „King Kong". 

Bagatela: „Kismet“. 

Słonko: „Sztabskapitan Gubaniew' 

Dom Żołnierza Polskiego: „Igra- 
nie z Miłością“. 

—0$0— 
Teatr im. Słowackiego. 

Do piątku włącznie „Firma“ z Ja- 
raczem i Modzelewską. — W sobo- 
tę premjera „Szkoła podatników *, 


Vernuila. 
KSIĘGARNIA 
[M KATOLICKA EB 


M. ŁUBIEŃSKIEJ 


(Dawn. Dr. W. Miłkowskiego) 


KRAKÓW FLORJAŃSKA 1 
Tel. 113-08 Tel. 113-08 


ZZ OZZIE AZER CZNA 


olecenia: H 


Bielizna, Nowak Jan, Kraków, — 
Florjańska 14. 

Galanterja Męska, Skórczewski i 
Polakiewicz, Kraków, Florjańska 13. 

Magazyn Bławatny, Wiktor Bro- 
mowicz, Kraków, Szczepańska 1. 

Skład Farb, Mokrisz i Migdał, — 
Kraków, pl. Szczepański 8. 

Dom Sportu Polskiego, 
Długa 36. 

Futra, Władysław Miodoński, Ry- 
nek 46. 

Rymarz i Siodlarz, Ignacy Rybka, 
Florjańska 13. 

Zakład Krawiecki, 
Kraków, Tomasza 11. 

Galanterję Skórzaną, Obrazy, Rąb 
Kraków. ul. Sławkowska. 

Skład Papieru i galanterji, M. Sło- 
miany, Kraków, Sławkowska 24. 

Skład Skór, Piotr Czubryt, Kra- 
ków. św. Mraka 22. 


Kraków, 


M. Gagatek, 


Bandaże przepuklinowe, o- 

paski brzuszne, prostotzyma- 

cze dla krzywo-trzymających 

się, protezy, szczudła, i apa- 
raty ortopedyczne. 


oleca: 


H r 
L KNAPINSKI 
KRAKÓW, ul. Mikołajska 7. 
Tel. 105-05 Tel. 105-05 
jc wm |. „aiw o wj 


EIGE“ 


SPÓŁKA GRRUNTOWA 
IBUDOWLANA S.A. 
W KRAKOWIE 


UL. KOCHANOWSKIEGO 2 
Tei. 13207. Godziny biurowe 5—7. 
KUPUJE 


I SPRZEDAJE 
PARCELE I REALNOŚCI. 
|z| 


Str. 8. 


Fabryczny skład płócień, bielizny 


i towarów bławatnych 


R. KOWALSKI 
Kraków, ul. Wiślna 1. 8. 


POLECA ZNANE Z TRWAŁOŚCI: 


Płótna lniane i bawełniane obrusy, ręczniki, 
Ścierki. sienniki, perkale, zefiry, Kołdry, ka 
py, fartuszki i czepki, pończochy, skarpetki 
krawaty, kołnierze, Bielizna męska i damska 
trykotowa i wełniana. Barchany, flanele, ba 
je. Klasztorne chustki wełniane, kaszmirowe 
włóczkowe, pledy. 

BOGATY WYBÓR 

CENY wyjątkowo NISKIE. 
K ozule męs. wg. miary — Wykwintny krój. 


„DÓW SPORTU POLSKIEGO" 


KRAKÓW, DŁUGA 36 
TELEFON NR. 173-63 


JEDYNA FIRMA 
CHRZEŚCIJAŃSKA 


ŻĄDAJCIE CENNIKÓW! 


Na sezon letni 


Bieliznę męską, kapelusze, 
pyjamy, krawaty, i t. d. — 
w najnowszych wzorach po ce- 
nach konkurencyjnych poleca 


Stanisław Bigosz 


Kraków Karmelicka 12 


SKŁAD SKOR 


przyborów obuwniczych 
mmm i rymarskich mmm 


Stanisław PALCZEWSKI 


Kraków ul. Długa 
Telefon 155-36 Telefon 155-36 


(lokal zakładu im. Helclów) 


oraz 


— towarów bławatnych. — 


ua Z M 
JAN NOWAK 


KRAKÓW 
| A 


Fioriańska L. 14. 


poleca (Hotel pod Różą) 


BIELIZNĘ, 
KRĄWATY 
SKARPETKI 


(—) po cenach konkurencyjnych (—) 


ğa wydawcę i Red. odpowiedzialny: Józef Kowalski. 


BMBASŁO POD WAWELSK'E 


SPÓŁKA 
Z 0. 0. 


DOM 
HANDL, 


REIM 


poleca 


obficie zaopatrzone składy: 
farby, lakiery, szczotki, pen- 
dzle, mydła wody kolońskie, 
perfumy, przybory sportowe. 
CODZIENNIE WYSYŁKA POCZTOWA 


0000000-7> 
Różance ; 
od 2” cocolinowe 
iszkłanne 
poleca jedyny 
Hurtowny Skład 


Artykułów Religijnych 
ALFRED MACHNI(CKI 
Kraków Mikołajska 12. 
W NAJWIĘKSZYM WYBORZE 
BUGEBDDOCOGEBEOBWOD 


BZ. KUTRZEBA 
Kraków, Wiślna 1 
centralny skład tapet 
druków gospodarczych 
i parafijalnych. 
EE TYT EEEE 


Rymarz i Siodlarz 
Kraków, ul. Florjańska 13. 
poleca 
uprzęża, siodła, walizy, 
torebki damskie i ga- 
lanterję skórzaną 


— po cenach najniższych. — 
ECTS Z) 


RYNEK GŁ. 37. — TELEF, 100-20, 


przyjmuje wszelkie roboty w zakres kuśnierstwa 


wchodzące, wykonuje SOLIDNIE TANIO. 


ww mm. O o M 


Drukarnia Ludwika Gronusia I i 


KRAKÓW ULICA STOLARSKA L 6. TELEFON». 110-18 
EPPPPPFYTPYTWPPYOPYPPPPPTWECHPPY PTTWPTOWPOWTU PPPPPPPTPOTTYFPYPWPY Z 


"Drukarnia L. Gronusia į Ski w Krakowie. 


EREEBOGGAE ZF EX 
Wiktor Bromowicz 

Kraków Szczepańska L. 1. 
magazyn bławatny 


pierwszorzędna pracownia 
sukien i kostjumów damskich 


oleca 


gotowe kostjumy, płaszcze, 
ubrania i bluzy. 
emm Ceny konkurencyjne. sumunu 


BIELIZNĘ MĘSKĄ 
KAPELUSZE 
KRAWATY 
SKARPETKI 


POLECA 
ERSTE 


MAGAZYN 


Niacazim 


A. SKÓRCZEWSKI 
I POLAKIEWICZ 
KRAKÓW, 
FLORJAŃSKA 13. 
TELEFON Nr. 146-50. 


Kapelusze męskie i dla duchowieństwa | 
poleca | 


Antoni JAROSZ 


Kraków, ul. Sławkowska 24. 


Dom XX Marków 
- wykonuje wszelkie reperacje. - 


HURTOWNY 
SKŁAD DEWOCJONALIJ 


JÓZEF CEBULSKI 
KRAKÓW 
SZEWSKA 22 — TEL. 139-53 
polec a: 
Książki 
do nabożeństwa od 20 gr. 

Różance _ 
| z własnej wytwórni od 20 gr. 


ZZ 
NY OPN 


Figury 
krzyże do szkół i kaplic 
w wielkim wyborze. 
Obrazki, medaliki, szkaplerze 


i wszelkie artykuły religijne. 


Duży wybór upominków okolicznościo- 
wych. — Galanterja, torebki damskie. 


Najtańsza oprawa 
obrazów. 


MIODOSYTNIA 
KAZ. ROBACKIEGO 


— ZAŁOŻONA W ROKU 1841 — 
poleca wszelkie miody tak do picia 
jak i lecznicze, od najstarszych 


Kraków, Sławkowska 26. 


A. Mokrisz — 1. Miqdał 
* SKŁAD FARB: 


 materjałów, pokosłu _ 
— nafty i szczotek — ii 
Kraków pl. Szczepański 8 


Í PIOTR CZUBRYT 
SKŁAD SKÓR 
i przyborów obuwniczych 
KRAKÓW, ŚW. MARKA 22 


ZAKŁAD KRAWIECKI 
M. Gagatek i Ska 


Kraków, ul. św. Tomasza L. II. 


wykonuje wszelkie roboty wig najnow- 
szych żurnali ceny Zniżone, 


WŁADYSŁAW MIODONSKI 
PRACOWNIA 
FU TE R 
KRAKÓW, RYNEK GŁ. LINJA A-B 46. 


Zaopatrzona w maszyny do składania sys- 
temu „Linotype“, najnowsze pospieszne ro- 
tacyjne maszyny, wykonuje wszelkie roboty 
w zakres drukarstwa wchodzące starannie 


Geny nader przystępne. 


COE =". EM | 
Tylko 

w fabryce wecdllin 

WALERJAN mmm 
= BRACHEL 


Dawniej J. Bialik 
Kraków., Florjańska 51 
Tel. 105-02. Tel. 105-02. 
KUPUJ PIERWSZORZĘDNE WĘDLINY: 
szynki, boczki, karczki, oraz specjalną kiełbasę 
polędwicową, siekaną i krajaną. Dla sklepów 


odpowiedni rabat. Wysyłka na prow. odwrotnie 


c 


punktualnie. 


Ceny Bader przystępne 


